
W Zakopanem, odbył się kontrolny bieg narciarski kadry 
naszych biegaczy. W biegu mężczyzn na W km zwyciężył 
Edward Budny (na zdjęciu) przed Janem Figurą i Gut-Mi-

siagą. Fot. CAF O lszew ski

ZAKOPANE, 27.12 (tel. wł.)
Święta przeszły w Zakopanem 
pod znakiem nart oraz mroź­
nej, słonecznej pogody. Naj­
większym powodzeniem cie­
szyły się obie kolejki linowe 
na Kasprowy Wierch i Guba­
łówkę, które przewiozły w o-

kresie Świątecznym blisko 30 
tys. osób.

.Tuz przed Świętami, kadra 
biegaczy przygotowującą się 
do mistrzostw świata, odbyła 

i treningowe biegi kontrolne. Na 
dystansie 7 km, wśród kobiet 
zdecydowanie triumfowała

W&T KROCZYLIŚMY już
9 *  zdecydowanie w o- 

kres Fis-owy. Narciarskie 
mistrzostwa świata mają 
wiele uroku, którym prze­
wyższają Inne, letnie im­
prezy odbywające się na 
stadionach, lub w halach 
sportowych. Walka spor­
towa w plenerze Jest naj­
bliższą pojęciom, jakie 
zwykliśmy podkładać Dod 
synonim — kultura fizycz­
na.

Bardzo się cieszymy, że 
• już po raz trzeci narclar- 
I skie mistrzostwa świata 

odbywają się w Zakopa­
nem

Wokół przygotowań do 
FIS wytworzyła się, szcze­
gólnie w miesiącach let­
nich, atmosfera nie bardzo 
pokrzepiająca serca orga­
nizatorów. Co miesiąc jed­
nak ubywał jakiś kłopot 
faktyczny lub urojony. Co 
miesiąc wzrastało zaufa­
nie w zdolności 1 dobrą 
wolę ludzi, którzy podjęli 
się bardzo poważnego za­
dania. Oczywiście nigdy 
nie jest możliwe pozbyć 
się wszystkich kłopotów, 
bo te lubią się często ro- 

S dzić tak nieoczekiwanie, 
że nie przewidzi ich naj­
zdolniejszy planista.

Nie zabraknie także kło­
potów gospodarzom FIS. 
Są trudności z trybunami 
pod skocznią, nie wykona- 

? li na czas swych zadań 
różni „kooperanci”, którym 
najwięcej powinno zależeć 
na tym, by w czasie przy-

S gotowań do FIS Zakopane 
wzbogaciło się w wiele u- 
rządzeń, w normalnej ko­
lejce osiągalnych i wyko­
nalnych za kilka lat. Nie 
wszyscy potrafili wygrać 
szansę wynikającą z tego, 
że pod Giewontem odby­
wać się będą mistrzostwa 
świata.

Vv każdym razie, można 
w ciemno założyć, że pod 

£ względem sportowym im- 
. preza wypadnie dobrze, tak 
|  dobrze, jak wszystkie inne 

międzynarodowe imprezy, 
które już Urządzaliśmy. 

I Organizacja także nie po­
winna zawieść. Zawiedzio­
ne może być tylko Zako­
pane, jeśli coś, co zostało 
przewidziane w roku 1962, 
będzie  ̂ gotowe w roku... 
1972. Pó FIS-ie może mi­
nąć twórczy entuzjazm, co 
oby się nie sprawdziło.

Z międzynarodowych zawodów narciarskich w Val d,’Isere. Narciarskie sławy Francji — 
od lewej: wielka nadzieja Francuzów, zwycięzca slalomu giganta Jean Claud Killy, nie­
gdyś jeden z najlepszych na święcie, dziś trener i wychowawca, słynny Emil Allais 

oraz zwycięzca slalomu specjalnego Adrien Duaillard.
Fot. CAF

Ze wszystkich stron Europy
płyną głosy na plebiscyt „PS”

Kuponowa lawina już ruszyła
P OCZTA przynosi nam co­

raz to większe paczki z 
kuponami na Plebiscyt „PS” 
na io najlepszych sportowców 
polskich w 1961 roku. W sza­
fie, gdzie je gromadzimy, ze­
brała się ich już pokaźna ilość.

W wielu kopertach odnajdu­
jemy po kilka kuponów, po­
chodzących od kilku nadaw­
ców, ale jak się okazuje, za­
mieszkałych wspólnie. Jest to 
dowodem, że Plebiscyt „PS” 
jest przedmiotem zaintereso­
wania już nie pojedynczych o- 
sób, ale także pewnych zbioro­
wisk.

Miło nam przytoczyć treść 
listu, jaki otrzymaliśmy od 
uczniów klasy I F z Techni­
kom Budowlanego w Łodzi: 

„Na lekcji wf z naszym pro­
fesorem przeprowadziliśmy 
plebiscyt wśród 39 uczniów

naszej klasy. Jako przyszli mi­
strzowie (a tacy na pewno się 
znajdą) z całego serca życzy­
my Redakcji 100.000 kuponów. 
Róvmocześnie apelujemy do 
innych szkół i młodzieży zrze­
szonej w Szkolnych Kołach 
Sportowych do masowego u- 
działu w Plebiscycie”.

Napływają i dalsze listy t  
zagranicy. Trzej studenci Mo­
skiewskiego Instytutu Poligra­
ficznego, Bogdan Motloch, Pa­
weł Noiszewski i Tadeusz Fi­
lipek przesyłają nam wraz z 
kuponami list, w którym czy­
tamy m. in.:

„Jak co roku pragniemy 
wziąć udział w tradycyjnym 
już w całyni świecie Plebiscy­
cie „Przeglądu Sportowego”. 
My, Polacy, obojętne gdzie 
żyjemy czy w kraju czy też

poza Jego granicami, jeżeli tyl 
ko trochę interesujemy się o- 
siągnlęciami ojczystego spor­
tu, powinniśmy wziąć gremial­
ny udział w Plebiscycie „PS” i 
tym samym udowodnić, źc 
wszystko co polskie, nie jest 
nam obce.

Dlatego też rzucamy apel 
do wszystkich Polaków, żyją­
cych poza granicami swej Oj­
czyzny, którym nie obce są 
sukcesy polskiego sportu — o 

|jak najszerszy udział w głoso- 
iwaniu na 10 najlepszych spor- 
j towców polskich w 1961 roku”.
| Ponadto kupony z zagranicy 
nadesłali:

Szwecja: Bernard Osiński,
Akers Styckebruk: CSBS: Wła­
dysław Benczyk (Frydek-Mis- 
tek), Otto Tesar (Brno) i Ta­
deusz Polok (Trzyniec).

BIEG UNO WN A przed Pęksą- 
Czcrniawska, Daniel - Lewan­
dowską i Szlurcówną.

W konkurencji tej zanosiło 
się na sensację, bowiem je­
szcze na 5 km na drugiej po­
zycji biegła Ślązaczka Sztur- 

j cówna, która dysponuje dużą 
| szybkością. Niestety, zabrakło 
i jej sil na finiszowych kilome­
trach i spadla na 4 pozy- 

i cję ulegając minimalnie swo- 
1 im sławnym przeciwnicz­
kom. Wj^daje się, że już ten 

. pierwszy start potwierdził 
wielkie możliwości Szturców- 

; ny, szczególnie w biegu na 5 
! km i chyba będzie ona jedną 
z kandydatek do naszej re­

prezentacyjnej sztafety. Bie- 
gunówna, jak było do przewi- 

| dzenia, jest obecnie bez kon­
kurencyjna i reprezentuje 

i międzynarodową klasę.
W biegu mężczyzn, na dys­

tansie 10 km. pod nieobecność 
przeziębionych — Rysuli, Zel­
ka i Jankowskiego, zwyciężył 
BUDNY przed Figurą, Misiagą 
i Furtakiem.

Wszyscy trenerzy byli bar­
dzo zadowoleni z tego próbne­
go galopu, w którym kadra 
wykazała znacznie lepszą for­
mę, aniżeli się spodziewano.

N arciarze. k tó rzy  z n a jd u ją  się 
obecn ie  u progu pow ażnych s ta r ­
tów . nie mogli sobie pozw olić na 
sp o k o jn e  św ię tow anie.

W n iedzielę  b iegacze odbyli 40 
km  ra jd , a we w to rek  tren in g  
szybkościow y na tra sa c h  FIS.

Z jazdow cy spędzili w łaściw ie 
św ięta na s to k u  sla lom ow ym  „N o­
sa l” , gdzie p a n u ją  św ie tne  wa 
ru n k i n a rc ia rsk ie . C zołów ką po 
k ilkad z ies ią t razy  dzienn ie w y ­
jeżdżała  w yciąg iem  do g ó ry  i dzię­
k i tem u  m a za sobą po tężną po rc ję  
tren ingów .

Skoczkow ie i k o m b in a to rz y  *ka- 
kali na Ś re d n ie j K rokw i we 
w szystk ie  dni, z w y ją tk iem  po­
n iedzia łku . Do n a jp iln ie j t r e n u ją ­
cych należeli: G ron, K uroczka,
lłan ie l, B ry jak , K arp ie l, P o lanko- 
w y i Józek  G ąsienica. Ten o sta tn i 
m iał pecha; bow iem  na w to rk o ­
w ym  tren in g u  złam ał m etalow ą 
n a r tę  i je s t n iepocieszony  tą  po­
w ażną s tra tą .

D ziałacze n a rc ia rscy  Z akopanego
spędzili św ię ta na rozm yślaniach . 
T rzeba przyznać, że m ają  o czym 
myśleć- -Test jeszcze cała fu ra  ro ­
bo ty  z p rzygo tow an iam i do mis­
trzostw . a p rzecież na  F IS -ie  nie 
w szystko się kończy. P rzed  m is­
trzostw am i św ia ta  trzeb a  by zo r­
ganizow ać w ie lk ie  zaw ody — mi-

D O K O M ifg S >  2

Tale wyglądała hala w Przemyślu przed pożarem.
Fot. J. W ojtow icz

Po pożarze hali sportowej w Przemysłu

Odbudujemy obiekt
W ŁA SN Y M I SIŁ A M I

-  deklarują mieszkańcy Rzeszowszczyzny
PRZEM YŚL, 27.lt, ■ (tel. wł.). T rag i­

czny w sk u tk a ch  pożar w ybuch ł w 
nocy z 21 na 22 g ru d n ia  b r. w  W oje­
w ódzkim  O środku W ychow ania Fi­
zycznego w' P rzem yślu . Około godz. 
2.20 zauw ażono w dachu  hali sp o r­
tow ej ogień, k tó ry  w b łyskaw icz­
nym  tem pie  zaczął s i ę '

PK P, żołnierzy WOP oraz śp ieszące ! s tępnym  dniu m ieszkańcy  P rz em y ­
cia pomoc straże pożarn e  z Ja ro -  j śla podjęli in ic ja ty w ę, k tó ra  godna 
sław ia, p rzew orska oraz M ościsk ! jes t społeczeństw a ty siąc le tn ieg o  
(ZSRR), u tru d n ia ł w dużym  sto p n iu  j grodu. Postanow iono  bow iem  odbu- 
b rak  dostatecznej Uosci w ody . Po- j dować halę w spó lnym i siłam i w jak  
b lisk ie h ydran ty  w sk u tek  n isk iego  i najk ró tszy m  czasie, 
ciśn ienia , nie tłoczyły je j do  zbiór- j D o  czynu społecznego  na rzecz 

ro zp ize- | nrkow. _.... ! odbudow y p rzem y sk ie j hali jako
strzen iać . O bjął on całość w iązan i Ź tego powodu, m im o en e rg iczn e j j p " e ° n v s T Vp r z v n . a o l i f  F a-
d rew n ian e j k o n s tru k c ji  dachow ej i i postaw y 's trażaków  o raz  w spó łp ra- j k » a d , .  tn«ta’i ń* 
m im o n a ty ch m iasto w ej ak c ji r a tu a .  | dujących z nim i żo łn ie rzy , cała ! oood a t k o v ^
kow ej n ie udało  się go ugasić an i k o n stru k c ja  dachow a h a li runęła , ta ,V) 1%,  J ; ,vvsokp^c.; , Dr0{. od 
pow strzym ać. A kcję, p o d ję tą  przez •»— •»«««• w zgliszczach n m r in n i a .  i '• '  w jso k o sc i P ,o c - ocJ
jed n o s tk i straży  p ożarnej z P rze­
m yśla, k o le ja rz y  pob lisk iej s ta c ji

Bilans roku 1961
T 1 RADYCYJNYM już zwyczajem, jak co roku o tej porze 
*- oddajemy do rąk naszych Czytelników próbę skromne­

go bilansu minionego roku kalendarzowego. Niestety, szczu­
płość miejsca nie pozwoliła nam na podanie rekordów, na 
szczegółowe wyliczenie zawodników „z białymi orłami” ka­
tegorii młodzieżowych i juniorów, nie mieliśmy również 
możliwości przypomnienia jeszcze raz wicemistrzów Polski, 
którzy w wielu wypadkach niewiele ustępowali stojącym 
na najwyższym podium.

Prosimy o wybaczenie i życzymy przyjemnej lektury na 
stronie 3,

nim i żo łn ie rzy ,
k o ń itru k c ja  dachow a h a li 'ru n ę ła . , iałU ly(jz r w w ysokoscj , p r0 c . Qd

w ew n ątrz  i Poborów . W ezw ali oni do pod jęc iaznajdu jące  w ew n ątrz  Po k ilku  p o d obnej ak c ji w szystk ie zak łady

C S o w a ?  o g łiń  ^ ł? y°le daSv S e  P ia f y " a te ren ie  r r z im y t ta .  Na ich
« •  w  . . i . * - 1

&& ęsLs.ssrNss? . r r a f  slkprzjD yii k j r i  u k u u  Całą d o k u m en tac ję  techn iczna  na
tu ry  oraz WKKF1T * R zeszow a. Do ; odb«udow ę hali sp o rto w ej. Rów nież
Pr8Cy fJm7 cefuł snec7Jln=f 7 7 7 ° ^ ‘ ! p racow nicy  W KKFiT Rzeszów zo­na w tym  .łom is^a. bow iazali się o podatkow ać na  rzecz
k tó ra  prow adzi . . .egó łow e docho- ; odbudow y hali w P rzem yślu , 
dzenia dla u sta len ia  p rzyczyn  po- |
w stania  pożaru o raz  ob liczen ia  p o -i z  w y d a tn ą  pom ocą fin an so w ą 
w st»łvch s tra t. I p rzy jd ą  _P rzem yślow i K o m ite t Wo-

W iadom ość o trag iczn y m  w  sk u t- i jewOdzki PZPR , K om ite t P ow iato - 
kach pożarze w p rzem ysk ie j hali I * 7  PZPR . P re z y d iu m  WRN, P rezy - 
sportów ej lo tem  b łyskaw icy  rnze- | d ium  o raz  G K K FiT.
szła się po całym  w ojew ództw ie. • Jak  się d o w iad u jem y  w o sta tn ie j 
S portow cy i działacze, k tó rzy  z ; chw ili, in ic ja ty w a  spo łeczeństw a 
przem yską halą , oddaną po długo- i p rzem ysk iego  i zak ładów  p racy  od- 
trw a ły m  rem oncie i m odern izacji bija się szerok im  echem  w śród za- 
w k w ie tn iu  b. r., w iązali nadzie ję  ; tóg in s ty tu c ji, fa b ry k  i jed n o s te k  
rozw oju  spo rtu  i w ychow ania fi- j  sportow ych  nie ty lk o  P rzem y śla , 
zycznego na Rzeszowszczyźnie, bo- j ale całego w ojew ództw a, 
leśnie odczuli ten  cios. Ale załam a- j
n ie  się n ie trw ało  długo. Już  w na- Andrzej Koslorowski
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30.000 osób na Kasprowym i Gubałówce

Na Krupówkach w Zakopanem
Fot. CAF O lszew ski

Biegunówna i Budny

w próbnym  g a lo p ie
Kto zdobędzie Puchar
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Australia
obroniła Puchar Davisa

MELBOURNE. Po dw óch dniach  j tran g e ll S iro lą  trw a ła  zaledw ie

KOLARSTWO

f in a łu  C hallenge R ound — w P u ch a­
rze Davisa A u stra lia  --- W łochy, 
k tó ry  rozpoczął sie 26 bm. na s ta ­
d ion ie  K ooyong w, M elbourne, te ­
nisiści A u s tra lii prow adzą, ta k  jak  
Się tego  spodziew aliśm y 3:0 i m ają 
w obec tego już zapew nione zw y­
cięstw o. P u ch a r Davisa pozostaje 
w  A ustra lii, k tó ra  zdobyła go po 
raz  13. m ając obecnie już ty lko  
1 zw ycięstw o do odrob ien ia  w sto-

56 m in u t. O lbrzym a S irolę zawodził 
kom pletn ie  serw is. Je d y n ie  w 3 
secie W łosi naw iązali rów norzędną 
w alkę i prow adzili 4:3. Wówczas 
F ra ser błysnął sw ym  n iebezpiecz­
nym  Serwisem jak  za najlepszych 
czasów i szybko przechylił szalę na 
stro n ę  A u stra lii. W ynik g ry  pod­
w ó jn e j 6:2, 6:3, 6:4.

W czw artek  odbędą się dwa po­
zostałe. fo rm alne  ju ż  ty lk o  single.

su n k u  do USA. k tó re  w ygryw ały  j Is tn ie je  praw dopodobieństw a, że
C hallenge Round 19 razy.

W pierw szym  dniu  sp o tk an ia  ro­
zegrano dw ie g ry  po jedyncze: 
Em erson — P ie tra n g e ii i L aver — 
S iro ls. Obie w ygrali A ustra lijczycy : 
8:6, 6:4, 6:0 Em erson i 6:1, 6:4, 6:3 
L aver. R ozgryw ki toczyły się w 
W ielkim upale . T ry b u n y  były peł­
ne. Liczba w idzów  przekroczyła 
12 tysięcy . 90 m in u t trw ało  p ierw ­
sze spo tkan ie , w k tó ry m  P ie tra n -  
ge li zaprzepaścił szanse zw ycięst­
wa. już w pierw szym  secie. nie 
w y k o rzy stu jąc  prow adzenia 5:4. 
E m erson w ykazał w niebezpiecz­
nym  m om encie dużą odporność 
nerw ow ą. Po w ygran iu  tego em o­
cjonu jąceg o  se ta  g ra ł coraz le ­
p ie j. podczas gdy jego  p rzeciw nik  
u leg ł pan ice , a nas tępn ie  tak  się 
załam ał, że n ie  zdołał w  3 secie 
zdobyć an i jedn eg o  gem a.

Chociaż szanse W łochów były  . 
od początku bardzo n ik łe , to  po- f 
rażka  P ie tra n g e leg o  ze słabszym  j 
A u stra lijczyk iem  całkow icie je  o- ; 
n icestw iła . W d rug im  spo tkan iu  j 
Sirola nie is tn ia ł d la  zw ycięzcy i 
W im bledonu L avera .

N astępnego dnia w obecności 8060 j 
w idzów  klęska " W łochów została j 
O statecznie przyp ieczętow ana. Gra | 
podw ójna F raser, Em erson — Pie- !

nie chcąc sp raw ić  Zawpdu publicz­
ności na korc ie  s ta n ą  L aver z  P ie- 
trangelim  oraz Em erson Z Sirólą. 
Może się je d n a k  zdarzyć i tak , że 
W łosi w ystaw ią  w  osta tn ie j grze, 
rezerv.’ow e£o Tacchiniego. a A u­
stra lijczy cy  S tolego. poniew aż Si­
ro la  ska rży  się nadm iern y  upał.

Nasi juniorzy
zadebiutowali

pomyślnie 

w  U S A

Podhale Baildon 3:7
KRAKÓW . R ozegrany na sz tucz­

nym  lodow isku w K rakow ie tow a­
rzysk i m ecz hokeja  na lodzie Pod­
hale  — B aildon zakończył się zwy- 
cięs w em  Ślązaków  — 7:3. B ram ki 
dla zw ycięzców  zdobyli: Podkładn ik  
i H erm an  po dw ie oraz F o nfa ra , 
K aczyński i Moron po jed n e j — dla 
Podhala  C hm ura. F ryzlew icz i K ra ­
m arz. Z aw ody stały' na dobrym  
poziom ie, a zw ycięska d rużyna 
przew yższała p rzeciw n ika  bojow oś- 
ęią i śzybkością.

Porażka 
Górnika Katowice

W IEDEŃ. Hokeiści ka tow ick iego  
G órnika p rzebyw ają  obecnie w 
A ustrii. W K lagenfu rc ie  w m eczu 
z tam tejszym  KAC przegrali oni 
4:3 (0:4. 2:2, 2:2). B ram ki dla G ó rn ;- 
ka zdobyli W ilczek — 2 oraz Milota 
i K om eczny. Dla zw ycięzców  Mo- 
relli — 5, T u rp le  — 2, oraz L a fra n ­
ce.

P ierw sze in fo rm acje , jak ie  nade­
szły z tu rn ie ju  w O range Bowl 
w M iam i Beach, sa dla nas raczej 
pom yślne. Ja k  bow iem  donoszą a- 
gencje  zachodnie, w grze podw ój­
nej para polskich jun io rów  Bie- 
łatiow icz — K ubaty  w yelim inow ała 
w grze podw ójnej tu rn ie ju  in d y ­
w idualnego  (23—30 g rudn ia! parę 
am ery k ań sk ą  Sm ugę — B ray 3 :6. 
6:3. 6:4. B rak  n a to m iast zupełn ie  
w iadom ości o wynikach* naszych 
jun io ró w  w g rze  po jedynczej. Tuż 
przed św ię tam i nadeszła jedy n ie  z 
Miami w iadom ość, że skok za o- 
eean odbił się jed n ak  na okresie  
ak lim atyzacji. Po pierw szym  t r e ­
ningu chłopcy się trochę rozk lei­
li. upał i W ilgotność pow ietrza 
spow odow ały reakcję  organizmów' 
i obu zalecono w ypoczynek do dnia 
rozpoczęcia tu rn ie ju . N astępna w ia­
dom ość. z 26 bm. o ich zw ycięstw ie 
dow odzi, że o k res ak lim aty zac ji 
m ają już za sobą i żę w najlepszej 
m yśli m ożem y czekać na w iado­
mość! o ich Starcie w tu rn ie ju  
drużynow ym , rozpoczynającym  się 
1 stycznia.

7, innych  w yników , dotyczących 
jun io rów  z E uropy , in te re su jące  
są porażki W łocha M ajoli. rozsta­
w ionego z Nr. 3 pokonanego przez 
M eksykanina Zarazua 9:7, 0:6. 6:
oraz F rancuza C ourcola. k tórego 
zw yciężył doskonały  A m erykan in  
B ełkin 0:2, 3:6, 6:3.

E. C.

Wyścig
Pokoju

w przyszłości
S  - 1 0  dni
później

W o sta tn ich  dn iach  przed św ię­
tam i odbyła się w  B erlin ie k o le j- 

k o n feren c ja  %M iędzynarodow ego 
K om itetu  O rgan izacy jnego  W yści­
gu P okoju .

W' to k u  ob rad  p rzedyskutow ano  
w szystk ie  głów ne zagadnienia, 
zw iązane Z tą w ielką im prezą ko­
la rsk a , m ając  na uw adze nie ty lk o  
najbliższy' Jubileuszow y XV w y ­
ścig na trasie  B erlin  — P raga  —• 
W arszaw a, ale także n astępne.

Celem  lepszego zabezpieczenia 
spo rto w ej stro n y  w yścigu po sta ­
now iono już w 1962 r. w prow adzić 
do K om isji Sędziow skiej obok 
p rzedstaw ic ie li NRD, CSRS t Polski 
rów nież trzech  delegatów  innych 
k ra jó w . Rów nocześnie w tym  sa­
m ym  celu specjalna kom isja  o trzy- 
m ała zadanie p rzepracow ania obo­
w iązującego obecnie regu lam inu  
celem  uściślenia pew nych przep i­
sów zw łaszcza w dziedzinie ruchu  
pojazdów  na trasie  oraz sankcji 
k arnych  w stosunku  do zaw odni­
ków*. k tó rzy  nie będą przestrzegać 
zasad w alk i spo rtow ej.

Jeżeli chodzi o p ersp ek ty w y  W y­
ścigu P okoju , to o rgan iza to rzy  u- 
zgodnili przesunięc ie  w' przyszłości 
te rm in u  rozpoczęcia im prezy  o 8 — 
10 dni. Chodzi o to , aby  m ógł on 
być rozgryw any  w  k o rzy stn ie j­
szych w aru n k ach  atm osferycznych  
i aby n ieco  zw iększyć m ożliwości 
p rzygotow ań  do s ta r tu . P rz en ie ­
sien ie  im prezy  na te rm in  późn iej­
szy w obec bogatego k alendarza  
m iędzynarodow ego  nie  je s t m oż­
liw e. Zderzył by się on albo  z 
T our de F ran ce  de l’A venir albo  
z m istrzostw am i św ia ta  albo z  t r a ­
dycy jnym i w yścigam i dookoła P o l­
ski. NRD, B ułgarii, R um unii i W ę­
gier.

0 Puchary KC IMS i Sztandaru Młodych

W Budapeszcie i Krakowie 
czwarte edycje

noworocznych turniejów juniorek i juniorów

Hokeiści NRD
przegrywają
z Kanadyjczykami

BERLIN. P rz eb y w ający  w  Eufo- 
p e k an ad y jsk i zespół hokejow y 
p o r t  A rth u r B earca ts rozegrał w 
m iejscow ości W eissw asser spo tka­
nie z rep re zen tac ją  NRD. Z w ycię­
żyli K anady jczycy  — 4:1 (2:1. 2:6. 
6:0). W rew anżow ym  spo tkan iu  
pokonali oni w B erlin ie  rep rezen ­
tac ję  NRD 4:0 (2:0. 2:0, 0:0).

W lidze ZSRR
W lidze ho k e ja  ZSRR, k tó ra  

Składa się aż z 20 k lubów , zm ienił 
się o sta tn io  lider. Na czoło wyszła 
d ru ży n a  9 -k ro treg o  m istrza Zw iąz­
ku  R adzieckiego CSKA. ale ma ona 
n a jw ięce j, bo 18 rozegranych  spot­
kań. Zespół ten  pod koniec p ierw ­
szej d ekady  bm objął znów tren er  
T arasów , k tó ry  przez pew ien czas 
był tren erem  k o o rd y n a to rem  d ru ­
żyn w ojskow ych.

Tuż za w ojskow ym i kroczy d ru ­
żyna ko le jarzy  Lokom otiw , k tóra 
ja k  do tąd  nie s tra c iła  żadnego 
pu n k tu , W edług stanu  rozgryw ek 
5 zespołów k an d y d u je  do m istrzo­
w skiego ty tu łu  w bieżącym  sezo 
nie. A oto szczyt tab e li:

1. CSKA
2. Lokom otiw
3. Dynam o
4. Skrzydła Sow.
5 S partak  Móskw 
fi. C him ik W oskr.

103:43
77:18
92:33
76:30
53:27
56:31

Pięściarze NRF
ustalili składy na mecze z Polska

HAMBURG, .z a rz ą d  boksersk iego  | gen). Schulz (K aiserlau tern),; Mor- 
zw iązku am ato rsk ieg o  NRF ząak- w insky  (Ludw igsburg), , Kren.z Es- 
ceptów ał w. czw artek; . w ieczorem  ] sen).
o sta teczne sk łady  zespołów , k tó re 
w ystąp ią  w  m eczach z Polską w 
d n iach  9 i 11 lu tego  1962, Na 
p ierw szy  m ecz. k tó ry  odbędzie 
się 9 lu tego  w  M onachium , d ru ży ­
na NRF w ystąp i w  sk ładzie  (od 
m uszej do ciężkiej): G eissler (Ru- 
en the), H om berg (D uesseldorf), 
M aess (B erlin), H erp er (D uessel­
dorf), D ie ter II (B erlin),. W alter 
(E iehstae tt), S ch ich ta  (G oeppin-

D rugl m ecz Polska — NRF roze­
g ran y  zostanie 11 lutego w W uerz- 
burgu . Zespół NRF w ystąp i w tym  
m eczu w n as tęp u jący m  zestaw ie­
n iu : R ehberg  (W uerzburg), Ra-
sch er (K arlsruhe), Schroeck 
(Schw einfurt), Z e ttie r  (W altrop), 
M undt (D ortm und) M ueck (Sieg- 
burg), H eliw igg (B erlin), T re ib er 
(H erten), B enedens (W ehofen) i 
B ran d eb u rg er (H ockenheim ).

I NICJATYW A Polskiego Zw iąz­
ku K oszyków ki organizow ania 

corocznie m iędzynarodow ych nowo­
rocznych tu rn ie jó w  w k o n k u re n ­
cji jun io rek  i juniorów  p rzy ję ła  
się na dobre. T urn ie je  te ro zg ry ­

w ane o P u ch a ry  KC ZMS i re d a k ­
cji „S ztandar M łodych” w eszły na 
sta le  do m iędzynarodow ego k a le n ­
darza  FIBA i w 1962 roku  odbędą 
się już po raz  czw arty .

Pierw sze tu rn ie je  odbyły  ślę w 
1959 roku w Poznaniu  (jun iorzy) i 
w K rakow ie (juniorki). W śród ju ­
niorów  zw yciężyła w ów czas repr. 
CSRS przed P olską A, Po lską B 
i NRD, a w k o n k u ren c ji ju n io ­
rek  w ygrała  rep r. Polski A, przed 
CSRS, Po lską  B i NRD.

W 1980 roku  jun io rk i w alczyły  
w Poznan iu  (1. CSRS, 2. Polska, 
3. W ęgry), jun io rzy  zaś w K ra­
kow ie (1. P o lska, 2. CSRS, 3. W ę­
gry). Nie p rzy b y ły  w ów czas re ­
p rezen tac je  L i\w y , m ające s ta r to ­
w ać zam iast zespołów NRD.

N astępn ie zain teresow ane zw iąz­
ki ^uzgodniły, iż tu rn ie je  będą od-

Nasi juniorzy 
zaproszeni 

na europejski turniej
do Bolonii

JAK sw ego czasu donosiliś­
m y podczas dorocznej VI 

eu ro p e jsk ie j sesji M iędzynaro­
dow ej F ed e rac ji K oszyków ki 
(FIBA), k tó ra  w ty m  roku  od­
by ła się w  październ iku  w Ca­
sab lance , P o lska zgłosiła p ro ­
je k t o rgan izow an ia  m istrzostw  
E uropy  w  k o n k u re n c ji  ju n io ­
rów. W niosek te n  sp o tk a ł się 
z p rzy ch y ln ą  op in ią , jed n ak  
uznano, że je s t jeszcze nieco 
za w cześn ie  na  p rzep ro w ad za­
nie  tego ro d za ju  m istrzow sk ie j 
im prezy. N atom iast W łoska 
F ed e rac ja  K oszyków ki Zobo­
w iązała  się zorgan izow ać w 
1962 r. jak o  „ n am ias tk ę” m is­
trzostw  — eu ro p e jsk i tu rn ie j 
ju n io ró w .

W tych  dn iach  FIBA n a d e ­
słała dl* re p re z e n ta c ji Polski 
jun io ró w  o fic ja ln e  zaproszenie 
na ten  tu rn ie j. O dbędzie się 
on w dn iach  24—29 kw ie tn ia  
1.962 ro k u , p raw dopodobn ie  w 
Bolonii, a oprócz Polski za­
proszone zostały  n as tęp u jące  
re p re z e n ta c je ; CSRS, T u rc ja , 
F ra n c ja , H iszpania i oczyw iś­
cie W łochy;

P o tw ierd zen ie  . s ta r tu  w bo- 
lońsk im  tu rn ie ju  ju n io ró w  po­
w inno  n as tąp ić  do 15 lu tego  
1962 r. PZKosz n ie  pow ziął je ­
szcze o fic ja ln ie  decyzji w te j 
sp raw ie , a le w y d a ję  się, że 
nic n ie s ta n ie  na p rzeszkodzie 
aby  s ta r t  naszych  ju n io ró w  w 
hólCńskim  tu rn ie ju  doszedł do 
sk u tk u . (szer)

NARTY Na skoczniach
trasach zagranicznych

PIF.RWSZE ZAWODY W ZSRR

Czołowi radzieccy  n a rc ia rz e  roze­
g ra li p ierw sze w tym  sezonie za­
w ody. Był to tra d y c y jn y  już  p u ­
c h a r 'g a z e ty  „Sow iecki S port ’. Tym  
razem  p u ch a r te n  zdobyli zaw odni- 
cv D ynam o. .

Z 4 p u n k tó w  p ro g ram u  n a rc ia rze  
D yn am o w ygrali trzy  sz ta fe ty : 
3x3 km  i 4x5 km dla ju n io ró w  oraz 
3x3 km  d la  kob iet. C zw artą  k o n ­
kurencję.. bieg 4x5 km  m ężczyzn, 
w ygrał p ierw szy zespół CSKA, a 
D ynam o zaję ło  d rug ie , m iejsce.

Na Starcie S tanęło ponad 200 za­
wodniczek i zawodników W śród 
nich znalazło  się w iele sław , jak  
K ozyrew a, Baranowa. K ołczin, Je - 
roszina. T eren tiew , K ołczina. W a- 
gsnow  i inni. Z aw ody odbyw ały  się 
podczas p ięk n e j pogedy  przy 18 st. 
m rozu. E m o c jo n u jącą  w alk ę  s to ­
czyły k ob ie ty  w biegu 3x3 km . Na 
p ierw szej zm ian ie  najlep szą  była 
m łoda zaw odniczka M oskiew skiego

_ . F izycznej — F a j-  I im ienne zgłoszenia nadeszły  jeszczeIn s ty tu tu  K u ltu ry  Fizy j C7J ,S z 8 k ra jó w . NRF będzie rep rezen - 
z rachm anow a, ' Q bvł ń a j-  tow ana przez kom b in a to ró w  Geor-! f t ”v W2S “.Sit*!.!,. Tilom a, soppa W .

1 .__ „ „  i ,* v o lu u :. . .  ----------------------- - .....  . ,
H uga, Weiś-

byw ać się ko lejno  w  innym  k ra ju . 
WT 1961 r. ju n ió rk i rozegrały  w .ęc 
tu rn ie j w B erlin ie (1. CSRS, 2- P o l­
ska, 3. NRD, 4. W ęgry), jun iorzy  
n a tom iast jesżeże raz w Polsce, W 
Szczecinie (1. W’ęgry, 2. CSRS, 3. 
Polska, 4. NRD).
Z bliża jące  się czw arte  ed y c je  

tu rn ie jó w  zaplanow ane zostały  w 
B udapeszcie (juniorek), i w P radze  
(juniorzy). N ieste ty , Czećhosłow acy, 
m im o że już  trz y k ro tn ie  s ta r to ­
w ali w Polsce, d ługo zw lekali z 
potw ierdzen iem  o rgan izacji tu rn ie ­
ju i w reszcie w o sta tn ich  dniach 

zaskoczyli in ic ja to ra  rozg ryw ek  — 
PZKosz odpow iedzią odm ow ną, i 
to nie ty lko  dotycząca sam ej o r­
ganizacji, a w l ogóle udziału  w Dir. 
n ieju  sw ej rep re zen tac ji jun io ­
rów. ,

Polski Zw iązek K oszyków ki p rzy ­
ją ł więc ńa siebie jeszcze raz o r­

g an izacje  tu rn ie ju , przy  czym  za­
m iast Czechosłow aków  sta ran o  się 
pozyskać zespół rum uńsk i. R um u­
ni jed n ak  w obec późnego zap ro ­

szenia, nie m ogli ak cep tow ać p rzy ­
jazdu do Polski, d e k la ru ją c  się na 
s ta r t  od 1963 r.

Tak w ięc tu rn ie je  1962 roku od ­
będą się w dniach 5—7 styczn ia  — 
w k o n k u ren c ji jun io rek  o P u ch a r 

KC ZMS, w B udapeszcie z u d z ia ­
łem rep re zen tac ji Polski, W ęgier, 
CSRS i NRD, a w k o n k u ren c ji Ju­
niorów , o P u ch ar red ak c ji „S z ta n ­
d a r  M łodych” w K rakow ie, z u- 
działem  rep rezen tac ji Polski, W ę­
gier i NRD oraz poza konkursem  
zespołu K rakow a.

T u rn ie je  now oroczne są dla mio- 
! dzieży s ta r tu ją c y c h  rep re zen tac ji 

cenną pozycją w yszkoleniow ą; po­
zw ala ją  sk o n tro lo w ać  je j postępy , 
da ją  okaz ję  do o trzask an ia  się 
z a tm o sfe rą  pow ażniejszych zaw o­
dów. Dla polskiej koszyków ki jeś t 
to cenna pozycja. Z tu rn ie jó w  no­
w orocznych w ychodzą późniejsi 
zaw odnicy i zaw odniczki zespołów 
ligow ych, a  n aw et rep rezen tano i 
i rep re zen tan tk i Polski. W ielu n a ­
szych koszykarzy  1 k oszykarek , 

k tó rzy  s ta rto w a li w  do tychczaso­
wi w ycb tu rn ie ja c h  zalicza się o- 
j becn ie  do k ra jo w e j czołów ki za- 
! w odniczej.

Z b liża jący  się tu rn ie j k rak o w sk i 
będzie m iał dla naszych jun io rów  

i jeszcze d o d atkow e znaczenie. Jak  
I p odajem y  oddzie ln ie , ju n io rz y  
: Polski będą zapew ne sta rto w a li w 
i kw ietn iu  we W łoszech, w p ie rw ­

szym eu ro p e jsk im  tu rn ie ju  ju n to - 
j rów — K raków  będzie w ięc dla 
j nich g en era ln y m  spraw dzianem  
i przed w ystępem  w B olonii.

B udapeszteńsk i tu rn ie j ju n io rek  
] będzie n a to m iast specja ln ie  w aż­

ny dla rep r. CSRS, k tó ra  zechce 
zapew ne znow u Sięgnąć po trz e ­
cie ko le jne  zw ycięstw o, aby wkt* 
być. P u c h a r  KC ZMS na własność.

O szansach póśzćżegółnych żóśpo- 
| łów tru d n o  coś k o n k re tn eg o  po­

w iedzieć, ro k roczn ie , ze w zględu 
na p rzekroczen ie  lim itu  w ieku , re ­
p rezen tac je  u legają  pow ażnym  
zm rańom . W każdym  razie nasze 
zespoły nie są pozbaw ione szans 
w yw alczenia p ierw szych .miejsc.

P rzygotow ania obu rep rezen tac ji 
Polski do now orocznych tu rn ie jów  
rozpoczęły się 27 g rud n ia . Ju m o r- 

tre n u ją  w W arszaw ie -w AWF 
dnia w y jazdu  — 3 styczn ia . 

P rzygo tow an iam i, k tó ry m i k ie ro ­
w ać będzie tre n e r  Józef Ż yliński, 
ob ję to  15 n as tęp u jący ch  koszyka­
rek : A. Cygal, E. K aznow ska, E. 
K ról, E. L elek , B. N ow ak, T. O- 
lew ska (w szystk ie W aw el K raków ), 
M. K ruszczyńska, J . Sobolew ska 
(Lech Pozn.), M. Ł uczyńska, Z. Pa- 
b iańczyk (ŁKS), B. M atias, J . Mi­
chalik  (W isła K raków ), M. M ikul­
ska (AZS Pozn.), U. S arn a  (Slęza 
Wr), K. P ław ińska  (MKS G robie 
K raków ). Z w ym ien ionych  zaw od­
niczek w tu rn ie ju  1961 ,r.> brały  
udział P ab iań czy k , M ikulska, Mi­
chalik  i Sarna.

ków). W. B ukaez (Slęza W r), M. 
G rabow ski (AZS Gd), E. G rzyw na 
(Polonia W -wa), W. M arkow ski, 
W. N ow akow ski (W idzew Łódź), 
A”. N ow ak (Ogniwo P ruszków ), 
J. Szczątkow ski (W arta PoznV  S. 
S łotołow iez (W awel Kr). L. L ew iń­
ski (S ta rt  G dynia), W. T ram * i 
J . O lejn ik  (Legia W -w a. — przy- 
czym  ten  osta tn i to jedyny  z wy­
m ienionych juniorów ', k tó ry  s ta r ­

to w ał w tu rn ie ju  1961 roku.
(szer)

Sportu zdobyła
Puchar Nowej Huty
KRAKÓW. W trzecim  dn iu  m ię­

dzynarodow ego tu rn ie ju  koszyków ­
ki m ęsk ie j o P uchaż  Nowej H uty  
S p arta  Nowa H uta odniosła t r z e ­
c ie  k o le jn e  zw ycięstw o, w y g ry ­
w ając z D ynam o Berlin  66:53 
(35:25) — co dało  je j  pierw sze
m iejsce w tu rn ie ju . N ajw ięcej 
punktów  dla S party  zdobyli: Mu- 
szak — 17 i W ęcław  — 14; dla 
D ynam o: S tahl — 18 i Kley -- 19 

W spo tkan iu  o d rug ie  m iejsce 
W ista pokonała C raco rię  96:65 
(44:32). N ajw ięcej punktów  dla W i­
sły zdobyli: G órnicki — 28 1
K assyk 18: dla C racovii: Odziewa 

23 i W innicki — 14.

H j f g g g | n |

pokonał Tottenham 
w lidze angielskiej

LONDYN, W sobotnich  m eczach 
ligi ang ie lsk ie j sen sac ją  by ło  zw y­
cięstw o A rsenału  nad T o ttenham em  
2:1 (1:1). Dwa z sobotnich  spo tkań , 
a m ianow icie B lackburn  — M an­
cheste r U nited  oraz B olton — 
B urn ley  zostały  przełożone z powo. 
du złych w aru n k ó w  a tm o sfery cz­
nych . Oto w yn ik i te j k o le jk i:

I liga: A rsenał — T o tten h am  2:1, 
B irm ingham  — W ednesday 1:1, 
E lackpool — C ard lff 3:0, C helsea — 
Aston Villa 1:0, E verton  — Fulham  
3:0, M anchester C ity — Ipsw ich 3:0, 
W est B rom w ich — L eicester 2:0, 
S heffield  U nited  — N o ttin g h a m ^ O .

II liga: B risto l — R otherham  4:2, 
S cun th o rp e  — B ury  1:2, Leeds — 
L lverpool 1:0, L u ton  — P lym ou th  
0:2, M iddlesbrough — L eyton  2:3, 
N ew castle — P re s to n  0:2. N orw ich
— C harlton  2:2, S ou tharap ton  — 
H uddersfie ld  3:1, W alsall — D erby 
2 :0 . #

We w to rek , 26 bm . rozegrano  n a ­
stępną k o le jkę  rozgryw ek  o m istrzo . 
-stwo I i II ligi. W yniki:

I liga: A rsenał — F u lham  1:0,
B irm ingham  - r  M anchester C ity  1:1, 
B urn ley  — W ednesday 4:0, C ardiff
— A ston Villa 1:0, C helsea — T o t­
tenham  0:2, F verton  — B olton 1:0, 
ipsw ich — L eicester 1:0, M anchester

0  Puchar Europy
W rozegranym  w D ublinie p ie rw ­

szym  spo tk an iu  e lim inacy jnym  
(1/16 finału ) o P u ch a r E uropy ko ­
szykarzy . s ta r tu ją c y  pO raz p ierw - 
szv w pucha row ych rozgryw kach 
m istrz  Irlan d ii C eltics D ublin u- 
!egł ru ty n o w an em u  zespołowi A nt- 
v erpse  (m istrz Belgii) 62:82 (24:45). 
Rew anżow e spo tkan ie  odbędzie się 
w  A n tw erp ii 6 styczn ia  1962 r. •

M istrz W ęgier Honwed B udapeszt
'w y e lin rn o w a ł z rozgryw ek  o P u ­
ch a r E urony  koszykarzy , m istrza 
NRD W isseńschaft Humboldt. Uni- 
y e rs ita t B erlin , zw yciężając N iem ­
ców  w B udapeszcie  113:61 453:27),
f p ierw szy mecz 84:38 dla H onwe- 
du). W ęgrzy sp o tk a ją  się te raz  w 
„ósem ce” fin a łu  z m istrzem  CSRS 
Isk rą  Świt.

Legia W arszaw a naw iąza ła  już 
k o n tak t ze swoim pucharow ym  
przeciw nikiem  w 1/8 finału  — m i­
strzem  F in land ii Welsigin Kis» 
TOś'erit. M istrz Polski zap ropono­
w ał koszykarzom  F in land ii : roze­
gran ie  pierw szego spo tkan ia  13
S ty cz n ia  1962 r o k u  te .  H e ls in k a c h ) .
rew anżu  zaś 27 lub  31 styczn ia  
w W arszaw ie.  ̂ ■

„ .. „zy sk u jąc  i Lengga i Z erlau ta , k ilk u  skoczkówB aranow a p opraw iła  go, u zjsk u jw - I “  •.. .......

Biegunówna i Budny
najlepsi w Zakopanem

11.20.0 N astępn ie K ołczina
11.34.0. a po tem  Jero sz in a  11.38,0.
Tak w ięc F a jzraphm ańow a u p laso ­
w ała -się o sta teczn ie  ind y w id u a ln ie  
na czw arte j pozycji. F achow cy 
w różą te j zaw odniczce ogrom ną 
przyszłość.

W biegu mężczyzn 4x5 km  tr iu m ­
fow ał7 zespół CSKA. w składzie  
M artynow , M arynicżew , K ondakew  
i w ag an o w . In d y w id u a ln ie  n a jle p ­
szy czas uzyskał zaw odnik  d ru g ie ­
go zespołu CSKA — T eren tiew  -  
16.39.6. Czas zespołu — 1.07.52,0.

W K aw gołow ie pod L en in g rad em  
s ta rto w a li tuż p rzed św iętam i b ie­
gacze i b iegaczk i oraz skoczkow ie.
3 km  ko b ie t w ygrała  F iedosiejew a 
w 12.34,0. D ruga była K aales te  w
12.47.0, w y p rzed za jąc  o 6 sekund  Ba-
ranow ą (s ta r tu ją c ą  PO £ ocznej pr^e- P race  bu d o w lan e  p rzy  skoczni 

! rw ie). Bieg 10 km  ^ z r z y z n  PP_- i n a rc ia rsk ie j w In n sb ru ck u , na któ^
! niósł zw ycięstw o m istrzow i ZSRR i r e j rozeg rany  zostan ie  w- 1964 

K uzniecow ow i -  36.25,0, 2. N ajm u- ; o llm p ijsb i k onk u rs  skoków , są już 
szyn (B aszkiria) — 37:Z»,ż, -« - -  * • ’

oraz. biegaczy M aiera 
I sa. Fuchsa , O b erm ayera  itd. NRD 
j k o m b in a to rzy  G u en th e r  F lauger 

(zw ycięzca kom b in ac ji w Le Bras- 
| sus 1961 r.) R e in e r D ietel
| i inni, n as tęp n ie  skoczkow ie 
i R ecknaglem . A ustria , P o lska i CSRS 
| (im ienne zgłoszenia jeszcze n ie  na 

deszły). F ra n c ja : biegacze M erm ot 
A rbez, b rac ia  M ercier itd . oraz sko 
czkow ie Rey i Je a n p ro s t: W łochy 
b iegacze de D origo, de F lorian  
S te in er, S tu ffe r, S ch en a tti, M arti 
ne lli, D ibona itd ., k o m b in ac ja  Enzo 
P erin . skoczkow ie D ino, B runo 
A gostino de Z ordo, A im cni, Nilo 
Ź andanel itd ., S zw ajcaria  z całą 
sw o ją  czołów ką.

PRÓBA O L IM PIJSK IE J SKOCZNI

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
s trzo s tw a  Z akopanego , następn ie  
m istrzostw a poisk i o raz  cały  sze­
reg  Innych im prez.

T ym czasem  w szyscy z n a jw ięk ­
szym  zain te reso w an iem  oczeku ją  
p ierw szego o fic ja lnego  s ta r tu  b ie ­
gaczy w dn iu  30 g ru d n ia  w bie­
gach sz ta fe to w y ch  o P u c h a r k a ­
p ita n a  spo rtow ego  P7.N.

Jeśli już dziś można pow ie­
dzieć. że w k o n k u re n c ji  kob ie t 
3x5 km najw iększe szanse m ają 
„ G w a rd y jk i” z W isły: P ęksa-C zeT-- 
n iaw ska, Daniel-Lew andow ska oraz 
K rzeotow ska, to w konkurencji 
m ęsk ie j 4x10 km  a tiso lu tn ie  mic 
n ie  wiadom o, gdyż pięć zespołów  
m a zupełn ie  równe szanse.

SN PTT dysDOnuje R ysulą, K ar­
p ie lem . F u rta k ie m  I M atę ją , w t£S 
b ęd ą  rep re zen to w ać: B udny , S<>
Czak, S taszei. Szczepan iak . G w ar­
dia może w ystaw ić  bardzo  silny  
sk ład  z R ubisiem , P a tią  i C zer­
n iaw sk im  na czele. B ardzo groźny 
będzie  rów nież  AZS, w 
b ieg a ją  tak ie  asy. jak  G ut-M isiaga, 
Z elek  i B ron isław  G ut. W iele do
Eow iedzen ia m oże m ieć rów nież 

t a r t ,  w k tó ry m  z bard z ie j zna­
nych zaw ódników  b ieg a ją : F igu ra , 
Ja n k o w sk i i P aw likow sk i.

ja k  na razie . sk łady  d rużyn  
trz y m a n e  są przez k lu b y  w ta je ­
m nicy  i Zostaną u jaw n io n e  dop ie­
ro  na 15 m in. p rzed  s ta r te m , w 
ftniu 36 g rud n ia .

We w to rek  na K asprow ym  W ier­
chu zano tow ano  p ierw sze podm u­
chy ciepłego, po łudn iow ego  w ia­
t ru  i wszyscy Uczyli się pow ażnie 
2 m ożliw ością halnego  w ia tru . Wi­
d ać  jed n ak , te  a u ra  Jest obecn ie

bardzo  łaskaw a dla n arc ia rzy . W 
środę zam iast spodziew anego h a l­
nego, od sam ego ran a  znow u sy ­
pie śnieg, a więc w aru n k i n a r ­
c iarsk ie  w T a trach  są znakom ite .

Marian Mat,*cnaucr

Wyciągi krzesełkowe 
dla Podtatrza

ZAKOPANE. P racow nia  T ran s­
p o rtu  L inow ego K rakow sk iego  Biu­
ra P ro je k tó w  B udow nictw a P rze­
m ysłow ego w Z akopanem , zakoń­
czyła ju ż  o p raco w y w an ie  w s tę p ­
nych założeń p ro jek to w y ch  dla  w y­
ciągu krzese łkow ego  na T urbacz . 
D o k um en tacje  w ykonano  w 4 
w arian tach . Z godnie t  n ią  n a jk ró t­
sza tra sa  w yciągu  może liczyć 1450, 
n a to m iast najd łuższa  — 5260 m e­
trów . , . ,

W tra k c ie  op raco w y w an ia  p ro je k ­
tów  z n a jd u ją  się rów nież dw ie d a l­
sze Inw estycje  tego  ty p u  d la  Rab­
ki — na Luboń o raz  dla Szczaw ni­
cy — na B ry ja rk ę .

3. Je fz -
sa lim ski — 37.32.0.

K o n k u rs  o tw arc ia  sezonu w  sko ­
kach w ygrał w y chow anek  szkoły 
sp o rto w ej Sam ołk in  — 213.3 pkt. Z 
re p re z e n ta n tó w  ZSRR. k tó rzy  
s ta rto w a li rów nież na skoczni w 
K aw gołow ie w innych zaw odach, 
na jlep szv  bvł C akadze 232.0 pkt 
(skoki 60.5 i -70 m) p rzed Szam o- 
w em -  226 pkt. (69.5 i 74 m), i K a­
m ieńsk im  220,5 p k t (68.3 i 72.5 m).

I.ARSSON WYGRYWA 18 KM

Na północy  Szw ecji w j^droe koło 
B orlaengę odbyły  się p ierw sze te ­
goroczne zaw ody k lasyków  szwedz.. 
kich. Bieg 18 km  w ygrał P e r  L ars- 
son w czasie 59.33, 2. L ars Olsson
1.00,58, 3. L e n n a rt Olsson w tym
sam ym  czasie, 4. R aem gard  t.Ol.Oł, 
5, Sarm ielsson 1.01,12. Na 5 km  ko­
b ie t zw yciężyła M ay-Lizz A nders­
son 21.28 przód A nn-M ary H ansson 
23.12. . ,

W S to rnegen  sta rto w a li t re n u ją c y  
w V olodalen W łosi. W b iegu na 13 
km : 1. S te iner 1.01,42, 2. De F lo rian  
1.02,07. N astępne 2 m iejsca zajęli 
Sz.wedzi: T ersson 1.02.38. R tsberg
1.03.06. O baj Szw edzi w chodzą w 
sk ład  k a d ry .

SCHRANZ I NETZER N A JLEPSI 
W LIENZ

W m iejscow ości L ienz (K aryn tta) 
s ta rto w a li a u s triaccy  a lpejczycy  w 
sla lom ie-g igancie , k tó ry  dla męż­
czyzn w ynosił 1900 m z różnicą 
w zniesień  420 m i 81 b ram k am i, a 
d la k o b ie t 1500 m długości, 310 rn 
różńicy  w zniesień  i 55 b ram k am i.

W praw dzie /od p ro jek tó w  w s « P ;

na ukończen iu . P rz e w id u je  się, 
p ierw szy  k o n k u rs  na now ej skocz 
n t rozeg rany  zostan ie  30 g ru d n ia  
b. r. O becnie try b u n y  pod skocznią 
pom ieśzczą ok. 40 ty s. w idzów , lecz 
zostaną one jeszcze ro zbudow ane 
tak  że w czasie Igrzysk  O lim pij 
sk ich  znajdzie  na nich  m iejsce po 
nad  60 tys. osób.

K o n k u rs skoków  — Jedna z 4 im 
prez, k tó re  sk ła d a ją  się na au s triac  
kc-n iem ieck i T ydzień Skoków  
zapow iada Się pod w zględem  obsa 
dy bardzo a tra k c y jn ie  '  Obok naj 
lepszych skoczków  szeregu k ra jów  
zgłosili sw ój udział w zaw odach 
tak że  n a rc ia rz e  NRD z m istrzem  
o lim p ijsk im  R ecknaglem  na czele

<ec)

nych do rea lizac ji in w esty c ji je s t 
jeszcze b ardzo  dalek a  d roga, n ie  
m niej sa to syg n a ły , że w przysz­
łości, P o d ta trz e  będzie  u zb ro jone  
w w yciągi tu ry s ty c z n e , k tó re  będą 
m iały  dla n iego o g rom ne znaczenie, 
gdyż now otarszczyzna posiada 
w praw dzie  zn ak o m ite  te re n y  tu ry -  
stv czn e  i n a rc ia rsk ie , lecz d o ty ch ­
czas m ało  je s t w y k o rzy stan a  w łaś­
n ie  z b ra k u  O dpow iednich urządzeń .

(PA P)

E rika  N etzer 1.26,0.

U KRA JÓW  JU Ż ZGŁOSZONYCH 
W LE BRAŚSUS

Jak o  pierw sze po tw ierd z iły  swte 
zgłoszenia na zaw ody w k o n k u re n ­
c jach  k lasycznych  w Le B rassus, 
19—14 st.vcznia Szw ecja, N orw egia 
i F in lan d ia , W dalszej ko le jn o śc i

Skoczkowie
startowali

w Innsbrucku
WIEDEŃ, K adra polskich skocz 

ków narc ia rsk ich  p rzebyw ają  
obecnie w A ustrii wzięła we w tó‘ 
rek 26 bm. udział w m iędzynaro  
dow ym  k o n k u rsie  skoków  w mie 
ście zim ow ych Igrzysk Olimpi" 
skich w 1964 r. — in n sb ru ck u  
bok Polaków  sta rto w ali zaw odnicy 
A ustrii i NRF. Zwycięży! A ustria ' 
Egger o trzy m u ją c  za skoki dłu 
gości 72 i 69,5 m notę 212 pkt 
D rugie m iejsce za ją ł Polak Wie 
czorek  69 i 74 m nota 211.5 pkt 
trzeci był A ustriak  K oestner 
68,5 i 74 m nota 210,7 pkt. Dalszych 
sześć m iejśc zajęli sam i Polacy:
4. K ocjan  71 I 71 rn no ta  269,8 pk t
5. T a jń e r ' 70 i 71 m nota 209 pkt
6 W itkę 64.5 i 76 m nota 206,8 pkt
7-. poi Ok 75 i 7Q,5 m nota 201.5 pkt
8 W ala 68 i 69 m nota 201,2 p k t
9. Ł aciak  69 i 69,5 m no ta  200,5 pkt,

Jugosławia najlepsza
na Bałkanach

BELGRAD. W S koplje  rozegra­
ne zostały  trzec ie  m istrzostw a P ó ł­
w yspu B ałkańsk iego  w koszyków ce 
m ężczyzn. Z w yciężyła Jugosław ia, 
w ygry w ając  w fina le  z B ułgarią  
72:56 (30:22). W m ecżu o trzecie
m iejsce R um unia pokonała  T u rc ję  
51:48 (26:22).

U nited  — N ottingham  6:3, Sheffield  
U nited—B lackpool 2:1, W est B ro m ­
w ich — W olverham pton  1:1, W est- 
ham  — B lackburn  2:3.

1. B u rn ley  (1) 32:12 65:41
2. E yerto n  (5) 30:18 46:26
3. T o tten h am  (2) 29:17 45:34
4. Ipsw ich (3) 29:19 55:44
5. W est Harc (4) 29:19 54:47
6. A rsenał (9) 37:21 41:38
7. W ednesdav (6) 26:22 43:35
8. Sheffield  U nited  (10) 25:21 31:39
9. Aston VIIla (7) 23:23 34:31

10. L e icester (9ł 23:25 38:37
11. B lackoool (11) 23:25 40:43
12. C a rd iff (15) 22:26 30:38
13. B irm ingham  (16) 22:26 37:43
14. B lackburn  (17) 21:23 29:34
15. W est B rom w ich (20) 21:27 42:43
16. W o]verham pton (12) 21:27 39:40
17. M anchester U nited  (19) 20:24 33:48
18. Bolton (13) 20:26 62:34
19. N ottingham  (14) 20:28 36:46
20. Fu lham  (18) 19:29 34:41
21. M anchester C ity  (21) 19:29 42:53
22. Chelsea (22) 17:31 40:51

II liga; B risto l — B righ ton  0:1, 
B ury  — Stoke 0:2, C harlton  — Sun- 
d erland  2:0, D erby — S ou th am p to n  
1:1, Leeds — S cun th o rp e  1:4, L ey­
ton — Sw ansea 1 :0, N ew castle  —

Czy gra w piki

daje wyniki?

W św iątecznym  num erze BRY­
DŻA, k tó ry  ukazał się ju ż  w kio- 
sk tep. RUCHU: • '  ' ' -  - -

•  ANTONI SŁON IM SKI w  do­
w cipnym  fe lie to n ie  udow adnia, że 
b rydż jes t spo rtem .

•  STEFANIA GRODZIEŃSKA 
zdradza ta jem n icę  w pływ u brydża 
na p rzedstaw ien ia  tea tra ln e .

•  HENRYK N IEDW IECKI od­
pow iada n a  p y tan ie , czy g ra  w  p i­
ki d a je  w yn ik i.

•  ALEKSANDER ROZECKI om a­
wia w łaściw ą licy tac ję  po o tw arciu  
2 w ko lor.

•  NORW EGOW IE A. B rek k e  i 
R. H erse th  dzielą się sw ym i w ra ­
żeniam i z pobytu  w Polsce,

M iddlesbrough 3:4, N orw łch — P lv-
m outh  0:2. P re sto n  — H uddersfield
1:0, R o therham  — L iverpool 
W alsall — L uton 2:0.

1:0,

1. Liverpoo1 (1) 35:13 55:20
2. L ey ton  (2) 31:15 44:23
3. D erbv  (4) 28:20 49:45
4. S im derland  (3) 27:19 46:35
5. S cun th o rp e  (5) 26:20 54:42
6. R o therham  (6) 26:20 49:47
7. S ou tham pton  (8V 26:22 43:34
8. P ly m o u th  (12) 20:22 43:43
9. N orw ich (7) 25:23 38:45

10. S toke (11) 24:22 37:32
11. W alsall (15) 23:23 38:40
12. L u ton  (9) 23:25 46:43
13. H uddersfie ld  (10) 22:24 36:37
14. P re sto n  (18) 22:28 29:35
15. Sw ansea (13) 20:24 33:49
16. B righ ton  (17) 20:24 27:47
17. B ury  (16) 20:26 29:47
18. N ew castle  (14) 19:27 39:34
19. L eeds (19) 19:27 30:41
20. M iddlesbrough (20) 18:28 42:46
21. B risto l (21) 18:30 33:45
22. C h a rlto n  (22) 18:30 32:45

SIATKA
Ju n io rzy  zgrupow ani są w' K ra ­

kow ie, pod k ierow nic tw em  tre n e ­
rów Ja n a  M ikułow skiego i Je rz e ­

go B ętkow skiego. K an d y d a tam i do 
rep rezen tac ji są: A. G uzik, J. P ie ­
trzy k , P. P isch inger, J. W ójcik, 
J. P io trow ski (wszyscy W isła K ra-

GIMNASTYKA

TITOW
mistrzem ZSIffl
TB ILISI. A bsolutnym  m istrzem  

Zw iązku R adzieckiego w g im n a­
styce na rok  1961 zo sta ł J u r i j  Ti 
tow , uzysku jąc  115.9 pk t. Pokonał 
on o 0,15 pkt. abso lu tn eg o  m istrza 
św ia ta i złotego m edalistę  z Rzy­
mu B orysa Śżachlina. B rązo w y  
m edal zdobył C apienko — U 3.45 
pk t, przed Leontiew em  — 111.8
pk t, M akurinem  — 111,65 p k t t 
M akalatia  — 110,95 pk t.

O lim pijska m istrzyn i — L arysa  
L atyn lna  i m łoda g im nastyczka 
W oroneża T am ara  L ju ch in a  p o ­
dzieliły  się ty tu łem  ab so lu tn e j m i­
strzyni na rok 1981. zdobyw ając 
iednakow ą ilość punktów  — po 

76,4. B rązow y m edal wyw*alczyła 
T am ara  M anina — 74.85 pk t. Dał 
sze m iejsca  Zajęły: 4) T arnaró  I 
w żnow a 73.3 pk t, 5) L udm iła  P ie- 
truchow a 73,15 pkt,. 6) H elena Boi 
czenka ja  — 73.85 pkt.

+ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ * ♦ ♦ ♦ ♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

Międzynarodowy
turniej na Bielanach

preludium mistrzowskiego sezonu

ś g h fflk ti
" w f l ń w
x a  g  panica.

BRUKSELA. W BrukseM roze­
grane  zostało m iędzypaństw ow e to ­
w arzysk ie  sp o tkan ie  p iłk arsk ie  
m iędzy Belgią i B u łgarią , k tó ra  
o sta tn io  w yelim inow ała z m i­
strzostw  św ia ta  F ran c ję . B ułgarzy  
zaw iedli, p rzeg ry w ając  wrysoko 0:4 
(0:3).

MONTEVIDEO. R ozegrane w 
Mon-tevl<-leo m iędzypaństw ow e spot­
kan ie  p itka ;rsk ie  U rugw aj —  W ę­
gry  zakończyło  się w ynik iem  re ­
m isow ym  1:1 (1:0). B ram kę dla
U rugw aju  strze lił w 21 m inuc e 
Es cala da. a w y rów nan ie  dla W ę­
gier uzyskał w  56 m in. Solym osi. 
Spo tkan ie  sta ło  na słabym  pozio­
m ie. O bydw a zaspoły zag ra ły  w y­
b itn ie  defensyw nie .

KAIR. D oskonały zespół p iłk a r ­
ski R ealu M adry t gościł o sta tn io  
w K airze, gdzie w obecności 90 
tys. w idzów  pokonał czołowy ze­
spół eg ipsk i Z am alek  7:1 (1:1). Ro­
gatym  łupem  bram kow ym  podzie­
lili się P uskas — 3, T e jad a  — 2 
oraz di S tefano  i Rutz po 1.

BERLIN. W sto licy  NRD p rzy  
tem p era tu rze  6 st. C poniżej zera 
rozegrane zostało m iędzynarodow e 
Spotkanie p iłk arsk ie  m iędzy jugo­
słow iańską d rużyną BSK (Belgrad) 
a rep re zen tac ją  B erlina. Z w ycię­
żyli p iłk arze  jugosłow iańscy 3:1 
(1:1V

Q  STATNIO dość cicho jes t o

ŁYŻWY

Zawody
w Warszawie
Na Je z io rk u  K am ionkow skim  w 

W arszaw ie rozegrano we w torek  26 
bm p ierw sze w tym  sezon-: e z* wo­
dy w jeżdzie szybkiej na lodzie 
Z aw odnicy sta rto w a li na lorze  d łu  
gości 333 m. W k o n k u ren c ji męż 
czyzny najlep szy  okazał się Ja> 
godziński, k tó ry  zw yciężył na dy^ 
stan sie  500 m w czasie 50.8-oraz na 
3060 m z rezu lta tem  — 6.08,7. W sroa 
jun io rek  dw a w yścigi w ygrała  Heli 
m an: na 500 m z czasem  — M, 
oraz na 1500 m —- 3.40.8. N atom iast 
w k o n k u ren c ji jun io rów  tak że  dwa 
zw ycięstw a o d n ió s ł1 M łotek: na 500 
m — 35.6 oraz na 3000 m — 8.33,8 

We w torek  w ieczorem  łyżw iarze 
w v jechali do Z akopanego, gdzie w 
dn iach  * i 7 styczn ia  1962 r. odbę 
dą się k o n tro ln e  zaw ody kadry,

Jest
polskiej siauiow rce, k tó ra  p rze­

cz zaliczając się do ścisłej czo- 
tow ki św ia tow ej, n o tu je  na sw ym  
Koncie ticzne i pow ażne sukcesy 
m iędzynarodow e, spow odow ane to 
jesc decyzją  Polskiego zw iązku
Piłk i S ia tk o w ej, k tó ry  z m yśtą  o 
przyszłorocznych w ystępach  obu 
rep rezen tac ji Poiski w m istrzo- 

w ach św iata  (M oskwa, I połow ś 
pazaz ie rn ika) celowo opóźnił ro z ­
poczęcie Krajowego sezonu mi- 
łtrzowfsKiego- celow ość  takiego 
posunięcia, to rzecz dy sk u sy jn a . 
y/,y okaże się słuszna, tru d n o  w
ej chw ui przesądzać. N atom iast

jed n o  je s t pew ne: w okresie  zi­
m ow ym , k iedy  nie m a w k ra ju  
ak iegó  riaw,a<u a trak cy jn y ch  im ­

prez, s ia tków ka mogła zyskać wie- 
ie p ropagandow o, k n an e  jes t bo­
wiem nik łe  na ogół zanueresow o- 
nje rozgryw kam i s ia tk a rek  i  s ia t­
karzy , a obecnie w obec p rzesu n ię ­
cia sezonu publiczność zapom nia­
ła o sia tków ce i zapew ne nim 
przypom ni sobie o te j  dyscyplin ie  
spo rtu  up łynie nieco czasu.

R ozgryw ki ek s trak lasy  sia tk a rek  
i sia tk a rzy  rozpoczną się dopiero 
n  s tyczn ia  i będą trw a ły  (co dwa 
tygodnie) aż do 13 m a ja , % p rze r­
w ą m iędzy 1 a II ru n d ą , między 
11 a 30 m arca. Mimo p ierw otnych  
koncepcji rozgryw ania  spotkań na 
wzór- koszykarzy, u trzym any  został 
do tychczas p rak ty k o w an y  system  — 
tzw . tu rn ie jó w . O dbędzie się ich 
w  każdej k o n k u ren c ji po pięć w 
każdej z obu rund .

E k strak lasa  s ia tkarzy  s ta r tu je  w 
sile 12 zespołów — AZS AWF 
tv-w a. Legia W -wa, W arszaw ianka, 
G órnik  K atow ice, s ta l Mielec, P o ­
goń Szczecin, Stilon G orzów , C heł­
m iec W ałbrzych. G w ard ia  W roc­
ław , AZS G dańsk i AZS Ł ódi.

Ekstraklasa sia tk a rek  liczy na­
tomiast obecnie ty lko  10 drużyń — 
Legia W -w a, AZS AWF W -wa, 
G w ard ia  W rocław , O dra W rocław , 
S ta r t  Łódź, S ta r t  E lbląg, WisU 
K raków , Polonia , Św idn ica, G a­
dania i S ta r t  G dynia.

N teco W cześniej, bo 12 styczn ia  
w y s ta rtu ją  te ry to ria ln e  ligi s ia t­
ków ki d rużyń  m ęskich w trzech  
g ru p ach  po i 2 zespołów  i d rużyn  
kobiecych rów nież w trz e c h  g ru ­
pach po 8 zespołów .

Nim Jednak do jdzie  do o tw arc ia  
m istrzow skiego sezonu k lub  AZS 
AWF W arszaw a organ izu je  we w ła­
snej hali na B ielanach bardzo in ­
te re su ją c y  tu rn ie j  m ięd zy n aro d o ­
wy. O dbędzie się on w dniaeh 
12—14 stycznia a w ezm ą w nim 
udział, oprócz d ru ży n  gospodarzy, 
następ u jące  zespoły: K obiece —
R apid  B ukaresz t. C ryena Zvezda

B elgrad, R o ta tion  L ipsk lub  Ta- 
tra n  P raga S tresoy ice; m ęskie 
Rapid B ukaresz t, C ryena Zvezda 
Belgrad i Vasas B udapeszt, N aj­
bardziej w artościow y uczestn ik  
tu rn ie ju  to  m ęski zespół Rapidu 
B ukaresz t — zeszłoroczny zdobyw ­
ca P ucharu  E uropy.

(szer)

TOTO

Ujpest Dozsa 
— Legia 3;1

BUDAPESZT- W m iędzynarodo­
wym  spo tk an iu  s ia tków ki m ęski 
zespół U jpest i Dozsa pokonał L e­
gię W arszaw a 3:1 (15:13; 7:15; 15:11; 
15:6).

P .P . T o ta liza to r S portow y ko m u ­
n ik u je . że na specja lny  k o n k u rs 
T oto-L otka na dzień 24 g ru d n ia  61 
w płynęło  ogółem  7.131.247 rozw ią­
zań. Zgodnie z regu lam inem  ńa 
w ygrane  w szystk ich  stopni p rzy ­
pada kw ota zł 7.131.247. Losow anie 
K onkursu  T oto-L otek  w dn iu  24 
g rudn ia  SI odbyło się w W arsza­
wie w k in ie  „M oskw a” , gdzie w y­
losow ano n as tęp u jące  dyscyp liny  
Sportow e: Jazda  fig. na lodzie
nr 11. łueznicbwo n r  17. skok i do 
wody n r  32, sz e rm ierk a  n r  40. wio­
śla rstw o  n r 46, żeg larstw o  n r  48 
oraz dyscyplina dodatkow a ten is 
n r 44.

W zak ładach  p iłk a rsk ich  z dnia 
23.XII.61 r., na k tó re  w płynęło  o- 
gółem  249.512 rozw iązań pad ły  n a ­
stęp u jące  w yn ik i I i II ligi 
g ie lsk ie j: 1. ARSENAŁ -  TOTTEN­
HAM. 2:1, 2. BIRM INGHAM—SHEF­
FIELD W ed 1:1, 3. BLACKBURN— 
MANCHESTER U td. przełożony, *• 
BLACKPOOL — CARDIFF C ity  
3:0. 5. BOLTON — BUBNLEY p n e -  
łożony, 6. CHELSEA — ASTON 
VUla 1:0, 7. EVERTON -  FUL­
HAM 3:0, 8. M ANCHESTER City — 
IPSW ICH Tow n 3:0, 9. W EST
BROMWICH — LEICESTER C ity  
2-0. 10. LEEDS U td. — LIYERPOOL 
1-0 U MIDDLESBROUCH — LEY­
TON O rien t 2:3, 12. NEW CASTLE 
U td. — PRESTON 0:2, 13 NOR­
W ICH City — CHARLTON 2:2.

DOBRZE UBRANY MĘŻCZYZNA NOSI
modny
kapelusz!

„Zephir”—cena!75zł
P-177-1

BRUD -  PRZYCZYNA chorób 
Mydło -  sprzymierzeńcem

P-162-0

ł
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ROK m 1 NA STAI ICH, PŁY FALNIACH I TRASAG l
BB3 M M

Koniec roku kalendarzowego jest najbardziej właści wq porq na podsumowanie osiqgnięć we wszystkich 
dziedzinach życia, a więc i w sporcie. Co prawda w większości dyscypiin sportowych rok kalendarzowy nie 
jest zgodny z pojęciem sezonu, ale sporzqdzanie bilansów stało się już tradycyjnym zwyczajem, od którego 
i my nie chcielibyśmy odstępie.

Mistrzostwa POLSKI
In d y w id u a ln e  (18—23-4 W rocław ): 
m S :  Z bigniew  O lech, G w W r  
k o g u c ia : T eofil K o w a lsk i, Wisła 
p ió rk o w a: Je rzy  A dam ski, Asto-

r i f e k k a f  A n to n i Dąsał, Gw W r 
lekkopó lśredn ia : Je rz y  K u le j, Gw

pó łśredn ia : L cśzck  Drogosz, Hłę*

k  le k k o ś r^ to ia : H elm u t Kućmderz,

C|r e d n la : T adeusz W alasek, Gw
W-wa

półc iężka: Z bigniew  P ie trz y k o w ­
sk i, BBTS ,

ciężka: W ładysław  Jęd rze jew sk i, 
L IS .

D ru ży n o w e: Legia W arszaw a

CM 10000 m —L eon K ozieras, W ar-
♦3 Poznań

C-2 1000 m — W ar.ta Poznań

KOLARSTWO
P rz e ła j <19.3 P oznań)
Stanisław G azda, S ta r t  B ielsko 
szosa (20.8—2.9 K ielce)
Kontan ChtieJ, S tart Kłodnic* 
drużynowo (11.8 warszaw a)
LZS RG I
torowe:
sp r in t — Z bign iew  Z a jąc , O gni­

w o Szcz.
ta n d em y  — W ern er G ru n d m an , 

A ugustyn  W achecki, Społem  Łódź 
4000 m  L u c jan  Józefow icz, B roń  

R adom
50 k m  — Ja n  K u d ra , Społem  

Łódź
drużynow o — B ro ń  R adom

(21—23.4 K oszalin) 
m usza — E dm und  P e tra k , Orze! 

B rzeziny  _ . .
kog u c ia  — B ron isław  sę p ie n ,

G ó rn ik  T horez
lek k a  — M arian  Z ie liń sk i, L egia  
ś red n ia  — E dm und Copa, HKS

Szopienice
półciężka — Ja n  B ochenek , Legła 
lekkoc iężk a  — Je rz y  K aczkow ski,

ciężka — Iren eu sz  PaliA ski, LZS 
M azow sze , ,

su p e r ciężka — Z enon  S łow iń ­
sk i, ŁKS 6-bój (3.9 Opole) 

m usza: -  Z y g m u n t Sm alcek,
AZS AWF . _

kogucia  — M arian  AZS
AW F ^

P iórk ow a  — Ja n  S zym ura , Ruch 
lek k a  — S tan isław  B ochenek ,

S ta r t  N am ysłów
Średnia — Ryszard W ahnik , LKS

K arczew  _ . ,
p ó łc ię ż k a  — E d w ard  R atk ow sk i,

AZS AWF
lekkociężka  -  P rzem ysław  

K w iatkow sk i, L egia 
ciężka — Z y g m u n t K ustrzęp a ,

R uch
drużynow o: L egia W arszaw a

I I

(24—26.2 K oszalin)
le k k a : K azim ierz  Ja rem czak ,

W ybrzeże
śred n ia : R yszard Z ien iaw a, W y­

brzeże
ciężka: Zbigniew  W alczak, L o t­

n ik  W -wa
a b so lu tn y : R yszard Z ieniaw a,

W ybrzeże.

GIMNASTYKA
K o b ie ty :
(24—25.6 P io trow ice)
N ata lia  K otów na, Jedność  Mi-

'chałkow ice
d rużynow o: W awel K raków  
Na p rzy rz ąd ach  (18—19.11 W -wa): 
w olne: E ry k a  M ondry , Pogoń

N. B ytom
- poręcze: Gizela N ied u rn a , Pogoń
N. E.

skoki: B a rb a ra  E ustach iew icz,
G w ard ia  W -wa 

M ężczyźni:
(24—25.6 P io trow ice)
A lfred  K uch arczy k , G órn ik  R a­

dlin
d rużynow o: G órn ik  R ad lin  
Na p rzy rządach  (18—19.11 W -wa) 
w olne — E rn est H aw elek , G ór­

n ik  R adlin
k ó łka  — A nd rze j K onopka, L e­

gia W -wa
koń  — R om uald  Sym onow icz,

G w ard ia  W -wa
poręcze — R om uald  Sym onow icz,

G w ard ia  W -wa
drążek  — E rn es t H aw elek , G ór­

n ik  R. -
skok — A lfred  K uch arczy k , G ór­

n ik  R.

GIMNASTYKA AKROBATYCZNA

(2—3.12 W arszaw a)
K ob ie ty :
skok i — B a rb a ra  E ustach iew icz,

G w ard ia  K at.
sk ek i w zespole 2 ł 3-osoboWym 

— P io n ie r  Szczecin.
M ężczyźni:
skoki — A nd rze j B ednarsk i,

M K 3 T argów ek
skoki w zespole 4-osobow ym  — 

G w ard ia  Z. G óra 
dw ójk i m ieszane — W isła K ra ­

ków
drużynow o — MKS T argów ek

(7—10.9 K oszalin  i 29.9—1.10 Pocz­
dam )

k o n k u rs  u jeżd żan ia  — A nd rze j 
O ro « , L z s  K w idzyń 

skok i — W ładysław  Byszew ski, 
LZS M oszna

W KKW  — A n d rze j K obylińsk i,
O J Poznań

HOKEJ
egia W arszaw a

'n a r ta  G niezno

KAJAKI
K obiety :
S lalom  (1—2.7 Nowy Sącz): 
K raw ców , S ta r t B esk id” N. Sącz 
(21—23.7 P oznań)
K-2 2000 m — W arta  P oznań  
K -l 2000 m—D aniela  P ileck a , Z a­

w isza
K -l 500 m—D aniela  P ileck a , Za-

w iz a
M ężczyźni:
G órskie  MP (14.5 Szczaw nica) 
je d y n k i — W ładysław  C zaja,

LK S P ien in y
dw ójk i — LKS P ien in y  Szczaw ­

nica
Slalom ow e M P (1—2-7 N ow y Sąćz) 
d rużynow o: S ta r t  Beskid N

Sącz
ind  Ja n  N iem iec, s t a r t  B eskid 
zespołow o — P ien iń y  Szczaw ni­

ca
(21.23.7 P oznań)
K-2 500 m — S p a r ta  W arszaw a
K-4 1000 m — Zaw isza Bdg 
K-4 10000 m — Z aw isza I Bdg 
K-4 5Ó0 m: — Z aw isża Bdg
K -l 1000 m — S tefan  K ap łań lak , 

P ien in y
K-2 1000 m — S p a r ta  W arszaw a 
C-2 10000 m — W arta  P oznań  
C-l 1000 m — P io tr  B aum gard ,

G rzeł Szcz.

k o b ie ty : AZS AW F W arszaw a 
m ężczyźni: L eg ia  W arszaw a

l  ATLETYKA
K obiety :
p rze ła j — (23.4 Poznań)
1500 m — K ry sty n a  N ow akow ska,

l<egia
(24—27.* K raków )
100 m  — T eresa  C iepła, Zaw isza

r  11.6
200 m — B a rb a ra  Jan iszew ska,

AZŚ K rak ó w  — 24.1 
80 m pł — T eresa  C iepła, Z aw i­

sza — 10.7
400 m — K a ro lin a  Ł ukaszczyk ,

Zaw isza — 57.5
8u0 m — Z ofia W alasek , S ta r t

K at. — 2.13,9
4 x  100 m  — Z aw isza Bdg. —

48.0

5-bój — M arła  B ib ro , Cracowia
— 4333

oszczep — T eresa  T nbków na,
SLA Sopot — 47.09

w zw yż — Ja ro s ła w a  B ieda , AZS
K rak ó w  — 164

dysk  — K azim iera  B ykow ska, 
L egia — 53.31

k u la  — Ja d w ig a  K lim a j, W aw el
K r. — 15.03

w  d a l — M aria  B ib ro , C racovia
— 608

M ężczyźni:
p rze ła j (23.4 P oznań):
4000 m — Z dzisław  K rzyszko- 

w iak , zaw łsza  — 11.42,8 
8000 m — S tan isław  O ióg , W a­

w el K r — 26.29,2 
(24—27.8 K raków )
100 m  — M arian  Fo łk , L egia —

13.4
200 m  — M arian  F o ik , L eg ia —

* 0.8
400 m — Je rz y  K ow alsk i, Z aw i­

sza — 47.3
800 m  — W itold  B a ran , L eg ia —

1.49.4
1500 m — Z b ign iew  O ryw ał,

W arta  3.53,0
3 km  z p rzeszk . — Je rz y  C h ro ­

m ik , G órn ik  Z. — 9.03,2
500Ó m — L ech B oguszew icz, SLA

Sopot — 14121,6
loooo m — S tan isław  O ióg, W a­

w el — 30.51,6
4 x  100 m — L egia W arszaw a

— 41.5
4 x  400 m  — Z aw isza B. — 3.17,2 
110 m  p ł — R om an M uzyk, W i­

sła K r. — 14.4
200 m p ł — Z dzisław  K um iszcze,

Zaw isza — 23.7
400 m pł — Z dzisław  K um iszcze,

Zaw isza — 53.2
chód 20 km  — F ran c iszek  Szysz­

ka , L ech ia  — 1.40,55,2 
m ara to n  — A lb in  Czech, AZS B.

_  2.35.48,4

W jednym x najbliż­
szych numerów „PS” za­
mieścimy wykaz spotkań 
międzypaństwowych, ro­
zegranych przez polskie 
reprezentacje w 1961 r. 
we wszystkich dyscypli­
nach sportu.

tró jsk o k  — R yszard  M alcherezyk ,
L egia — 16.08

tyczka — Ja n u sz  G ronow ski,
G w ard ia  W -wa — 430 

w  dal — Jó z ef S ch m id t, G órn ik  
Z. — 746

w zw yż — E dw ard  C zern ik , L e­
ch ia  z. G óra — 2C5 

m łot — T adeusz R u t, L eg ia  —
64.37

oszczep — Ja n u sz  S id ło , s p a r ta  
W -w a — 78.16

k u la  — A lfred  Ś ósgórn ik , G ór­
nik Ż. — 18-36

dysk — E dm und Piątkow ski, L e­
gia -  78.78

10-bój — A nd rze j Mankiewicz, 
S p arta  W -wa — 6108

ŁYŻW IARSTW O SZY BK IE

(25—26.2 Z akopane)
K ob ie ty :
w ie lobó j — A n n a  S k rz e tu sk a ,

L egia
500 m — E lw ira  S eroczyńska ,

S a rm a ta  w -w a
1500 m  — A nna S k rz e tu sk a , L e­

gia
1000 m  — A nna S krze tu sk a , L e­

gia
3000 m — A nna S k rz e tu sk a , L e­

gia
M ężczyźni:
w ielobó j — J a n  T la łk a , WKS

Zflk
500 m — S tefan  M agierow ski,

Znicz P r.
1500 m — T adeusz M atuszew ski,

S a rm a ta  W -wa
5000 m  — Ja n  T la łk a , W KS Zak. 
10000 m  — Ja n  T la łk a , WKS Zak. 
d rużynow o: L eg ia W arszaw a

S. MOTOROWODNE
(16—17.9 W arszaw a) 
k l. A 250 ccm  — Józef G alara ,

P o lo n ia  w -w a
kl. B 350 ccm  — M arian  G ra ­

jew sk i, p o sn a n ia  
k l. C 500 ccm  — A nton i J a k u ­

bow ski, L egia
K J  — H elena K ow alew ska, L F 2  

Szczecin, i W aldem ar M arszałek ,
P o lon ia  W -w a

Kl. Al — W aldem ar Ś w ierczew ­
ski, p o lo n ia  W -w a 

Kl. M — M arek  K ulesza, L egia 
Kl. AU — M arian  B ąkow ski, P o ­

lo n ia  W -w a
Kl. BU — Je rz y  B ilew icz, p o lo ­

n ia  W -w a
Kl. CU — Z bign iew  F o łty ń sk i, 

P o lo n ia  W -wa
drużynow o: P o lo n ia  W arszaw a

400 m dow . — Ja n  L u to m sk i, L e­
gia — 4.34,1

800 m dow. — S tan is ław  K ędzia,
L eg ia — 9.34,2

100 m grzb . — A n d rze j R okicki,
Bud. K r. — 1.05.5 

200 m grzb, — A nd rze j W erner,
Ś ląsk  Wr — 2.21,4 

100 m klas. — A n d rze j K łopo­
tow ski, S o arta  W -wa — 1.13,0 

200 m klas. — A nd rze j K łopo­
tow ski, S p arta  — 2.40,1 

200 m m ot. E dw ard  K rieze , L e­
gia — 2.24,0

400 m zm. — Ja n  W idaw ski, L e­
g ia — 5.22,4 _

tra m p o lin a  — A nd rze j K o w a* ! l p ’Ż ^K raków

Je d y n k i m ężczyzn — R yszard  
P ę d ra k , Z drow ie  W -w a 

d w ó jk i — W ładysław  Szczęść i 
R yszard  S iu d a , G ó rn ik  K at.

B O B SLEJE

(27—29.1 K arpacz)
S te fan  C iapa ła  i Jó z e f  S zy m a ń ­

ski, D u n a jec  N ow y Sącz

MOTORY
M otocross

125 i 175 ccm  — Z dzisław  K ału ­
ża, SHL K ielce

250 ccm  — E ugeniusz F re jlich  
SHL K ielce

350 ccm  — Ja n u sz  O rzepow ski,
Ju n a k  Szcz.

500 ccm  — Ja n  K u b alsk i, Legia 

R a jd y

125 ccm  — J a n  S zczerbak iew icz,
LFŻ Św idnik

175 ccm  — Ja n u sz  K oncza rek ,
L F 2  Z gierz

250 cera — T adeusz  M usiał, LPZ
K raków

350 ccm  — W ilhelm  Jugow ski,

SZERMIERKA
(11—14.5 K atow ice) 
ind . f lo re t k o b ie t — G enow efa 

W o jtas ik , AZS A W F 
f lo re t  m ężczyzn — Z bign iew  

S k ru d lik , AZS AW F 
szp ad a  — Jan u sz  K u rczab , Legia 
szab la  — Je rzy  P aw łow sk i, Legia 
d ruż. (4—6.11 W arszaw a i 26—27.11 

K atow ice)
f lo re t  k o b ie t — G ó rn ik  K a t. 
f lo re t  mężczyzn — M a ry m o n t W. 
szpada — Legia W arszaw a 
szab la  — L egia W arszaw a

STRZELANIE

lew ski, MKS W -w a 140,10 
w ieża — A n d rze j K ow alew ski, 

MKS W -w a — 155,32 
le tn ie  (11—13.8 K raków )
100 m dow. — B e rn a rd  A luchna, 

S p a r ta  w -w a  59,0 
200 m dow. — Ja n  L u to m sk i, L e ­

gia — 2.12,7
400 m dow . — S tan isław  K ędzia,

L egia — 4.41,3
1.500 m dow. — S tan isław  K ędzia 

L egia — 18.46,8
100 m m ot. — A lek san d er S ta n ­

kiew icz, Slęza — 1.04,6 
200 m m ot. — A lek san d e r S ta n ­

kiew icz, Slęza — 2.29,7 
100 m klas. — A n d rze j G alon, 

F lo ta  — 1.17,2
200 m k las. — D aniel F en ica , 

Slęza — 2.46,4
1 oo m grzb . — A n d rze j W ern er, 

Śląsk — 1.07,4
200 m grzb. — A n d rze j W ern er, 

Ś ląsk  — 2.24,5
4x200 m dow . — L egia I  —

9.03,3
4x100 m zm. — L egia — 4.33,9 
d rużynow o: S lęza W rocław

PIŁ K A  WODNA

L egia W arszaw a

NARTY
K obiety :
k o n k u re n c je  k las . (3—9.3 Z ako­

pane)
3 x  5 k m  — W isła — G w ard ia  

Z akopane
5 k m  — S te fan ia  B iegun, S ta r t  

Zdk.
10 k m  — S te fan ia  B iegun , S ta r t  

Zdk
konk . a lp e jsk ie  (17—20.3 Z ak o p a­

ne)z jazd  — B a rb a ra  G rocho lska- 
K u rk o w lak , W KS Zak.

kom b. a lp e jsk a  — B a rb a ra  Gro- 
cho Isk a-K u rk o w iak , WTKS Zak.

sla lom  specj. do kom . — M aria 
D aniel, -Wisła — G w ard ia  

sla lom  specj. — B a rb a ra  G ro ­
cho lsk a-K u rk o  w iak 

sla lom  g ig an t — M aria  D aniel, 
W isła — Gw.

M ężczyźni:
. skok i (18—19.2 W isła):
Jó z e f  G ąsien ica - B ry ja k , AZS 

Z akopane
konk . k lasyczne (3—9.3 Z akopane) 
4x10 km  — SN PTT I Z akopane 
10 k m  — Jó zef R ysu la , SN PTT 
kom b. k las . Józef K arp ie l, WKS 

Zdk.
30 km  —  Ja n  F ig u ra , s t a r t  Zak. 
50 k m  — Ja n  F ig u ra , S ta r t  Zak. 
konk . a lp e jsk ie  (17—20.3 Z ako­

pane) . ,
z jazd  — A n d rze j R óJ-G ąsienlca, 

AZS Zak. _
sla lom  specj. — A n d rze j Roj-

G ąsien ica, AZS Zak.
kom b. alp. — A n d rze j Roj-Gą* 

sien ica , AZS Zak.
sla lom  specj. — P io tr  O rlew icz, 

W isła — G w ard ia  
sla lom  specj. do kom b. — A n­

d rze j R oJ-G ąsieniea, AZS Zak.
sla lom  g ig an t — S tan isław  W a-

w ry tk o , W KS z a k . i T adeusz
B arnow sk i, W KN W arszaw a

(23—27.7 w arszaw a)
jazd a  k o n n a  — T om lne, R um u-

n ia
Szerm ierka — A lek san d er K a ­

czor, Legia
s trze lec tw o  — H en ry k  SulajnJs, 

Legia W -w a
pływanie — W iesław  S a jd ak , L e­

gią
bieg 4 km  — Je rz y  W ach, L o t­

nik
całość — A lek san d er K aczor, L e­

gia

Kobiety (3—7.6 G dańsk)
2AB — E lżb ie ta  K an icka , S po­

łem  Łódź — 1784 
2a  — E lżb ie ta  K an icka , Spółeih

Łódź — 756
2b  — E lżbie ta  K an ick a , Społem  

Łódź — 1028
70 m — F e lic ja  Ś w ią tek , Surm a

P oznań  -----  352
60 m — K ata rzy n a  W iśniow ska,

R esovia — 414
50 m — E lżb ie ta  K an ick a , Spo­

łem  Łódź — 462
40 tń — E lżb ie ta  K an ick a , s p o ­

łem  Łódź — 566 
M ężczyźni:
2AB -  B ogdan Mączyński, s y -

fen a  W -wa — 1894 
2a  — Je rz y  M atw in , B o ru ta  

Z gierz  — 785
2B — B ogd an  M ączyński, S y re ­

na W -w a— 1117
9Ó m — Czesław  K am ińsk i, Sy­

ren a  W -w a — 361 
70 m — Je rzy  M atw in , B o ru ta  

Z gierz  — 490
50 m — B ogdan M ąćzyńskl, Sy­

ren a  W -w a — 501 
30 m — B ogdan M ączyński, Sy­

re n a  W -w a — 616
d ru żynow o: S y rćn a  W arszaw a

ŁYŻWY
k o b ie ty : K ry s ty n a  W ąsik, KK Ł
m ężczyźni: F ran c iszek  Sp ito l,

Pól. Bdg.
p a ry  sp o rto w e : K . W ąsik 1 Z yg­

m u n t K aczm arczyk , KKŁ 
p a ry  tan eczn e : E lżb ie ta  Z d an ­

k iew icz i E dm und KOczyba (Ogni­
w o — Ś a rń ia ta  W-Wa)

P. NOŻNA
G órnik  Z abrze

P. RĘCZNA
7 — k o b ie t — C racovia  
11 — k o b ie t  — C raćóvia  
7 — m ęska — Ś ląsk  Wr °c ław  
11 — m ęska — Ś ląsk  W rocław

PŁYWANIE
K o b ie ty : (zim ow e — 8—9.4 G dyr 

n ia ): . . . . . .
400 m dow- — M aria  KOittisarek, 

Slęza W r. 5.23,0
100 m dow- M arla  K om isarek , 

Slęza W r. — 1.08,5 
200 m dow  — M aria  K om isarek , 

Sleza W r. — 1.31,8 
loo grzb. — H anna D ąbrow ska, 

Slęza w r . — i .17,8 
200 m grżb. — U rszu la  Czyż. 

O lim pia — 2.49,0
100 m k las. — A lic ja  K lem ińska, 

W arta  P . -  1-23,7 , „
200 m klas. — A lic ja  K lem ińska , 

W arta  — 3.00,9
100 m m ot. — B ożena C edro ,

O lim pia i .18,1
200 m mót. — K a rin a  W erner,

P a faw ag  — 3.01,6
400 m zm — A lic ja  K lem ińska , 

W arta  — 6.08,7
tram p o lin a  — B a rb a ra  M arcin ­

kow ska, MKS W. — 103,84 
Wieża — B a rb a ra  M arcinkow ska, 

MKS — 66,62 
(le tn ie  11—13.8 K raków )
100 m dow . — B ożena Cedro, 

O lim pia — 1.06,9
400 m dow. — M arla Komisarek, 

Sieza 5.29.9
800 m dow. — M aria K o m isarek , 

Sleza — 11.41,3
100 m m ot. — K arin a  W erner^ 

P afaw ag  — 1.19,2 
200 m mot. — A licja  K lem ińska , 

W arta  — 2.57,2
100 m grzb. — Ja d w ig a  Szaleeka, 

G órn ik  z .  — 1.18.2 
200 m grzb. — Ja d w ig a  Szaleeka, 

G órn ik  Z. — 2.50,7 
100 m k laś. — A lic ja  K lem ińska , 

W arta  — 1.24,5
200 m k la r  — A lic ja  K lem ińska , 

W arta  — 3.02,2
4x100 m dow. — S lęza W rocław

5.02.0
4x100 m zm. — Slęza W rocław  —

5.22,8
M ężczyźni:
zim ow e (8—9.4 G dynia)
100 m dow. — A n d rze j Salam on, 

F lo ta  — 56.7
200 m dow . — Ja n  L u to m sk i, L e­

g ia  — 2.07,0

L ech ia G dańsk

SANKI
(4—5.2 K rynica)
je d y n k i k o b ie t — A nna G ra ­

bow ska - Z rób ikow a, Z drow ie 
W -w a

500 c c m  -  K rzyszto f Ja k u b o w sk i,
L eg ia

W yścigi
125 ccm  — T adeusz G ó ra l, B a­

w ełna Łódź
250 ccm  — Ja n  W ieteska, A P K a­

tow ice
350 ccm  — S tan isław  K an as , K o­

le ja rz  O pole

P a tro lo w e  
L P 2  Łódź

SAMOCHODY
A n to n i W einer, K a tow ice  (n a j­

lepszy  zaw odn ik  — m istrzostw  
wyścigow-ych n ie  rozg ryw ano)

R ajd  sam ochodow y 
kl. I II  — S obiesław  Z asada , AP 

W -w a
kl. V — A n d rze j 2 y m irsk i, AP 

W -w a
kl. V II i VI — H en ry k  K uciński, 

A P P ozn ań
kl. V III — G rzegorz T im oszek, 

A P W -w a
kl. IX 1 X  — K saw ery  F ra n k , 

A P Łódź
k l. X la  — F lo rian  Z astępow ski,

AP Bydgoszcz 
k la sy fik a c ja  g e n e ra ln a :
1. Sobiesław , Z asada, AP W -wa
2. G rzegorz T im oszek, A P W -wa
3. A n d rze j Z ym irsk i, AP W -wa

SIATKA
k o b ie ty  — L egia W arszaw a 
m ężczyźni — AZS A W F W -wa

ś ru t (17—20.F W arszaw a) 
sk e e t — A r tu r  Rogow ski, W a­

w el K r. — 181 
druż. ZKS W -w a — 343 
strz e la n ie  o lim p. — Ju lia n  Le- 

w arto w sk i, W aw el K r. — 186 
druż. L eg ia W arszaw a — 725 
k u la  (8—14.10 W rocław )
K ob ie ty :
kbks 5 — K ry s ty n a  H assę, Z aw i­

sza — 581
kbks 2 — B ogum iła  S taw ow ska,

W isła — 843 
M ężczyźni:
kb k s 5 — R yszard  G ałeck i, L e­

gia  — 579
k b  1 — Z dzisław  D zierżew icz,

W aw el — 532
k a d  1 — H en ry k  G órsk i, Z aw i­

sza — 1142
pd 6 — Czesław  Z a ją c , L egia

— 530
kb k s 1 — S tan isław  M arucha, 

L P 2  Z. G óra — 1138 
pd 1 — R yszard  D u tk iew icz, L e­

gia  — 544
pw 1 — M aciej O rlik , Zaw isza 

B. — 1142
druż. G w ard ia  W arszaw a (m ało­

kalib row y)
Zaw isza Bdg. (w ie lkokalib row y)

Ten is
druż. Legia W arszaw a 
halow e (15—19.2 B iałystok) 
po j. m ężczyzn — W ładysław  

S koneck i, L egia
po j. kob. — D an u ta  R ylska,

L egia
pod w. mężcz. — W iesław  Gąsio- 

re k  i Jó zef P ią tek , W arta  
le tn ie  (8—13.8 Poznań) 
po j. mężcz. — W iesław  G ąsiorek ,

O lim pia
poj. kob. — Jad w ig a  Ję d rz e jo w ­

ska , B aildon K at.
pod w. mężcz. — W ładysław  S ko­

n eck i (Legia), 1 B ogdan M aniew - 
sk i (S p a rta  W -wa), 

podw . kob. — Jad w ig a  Ję d rz e ­
jow ska i K ry sty n a  2 m ija n k a , B a­
ildon K at.

miesz. — Ja d w ig a  Jęd rze jo w sk a  
1 Józef O rlikow ski, B aildon Kat.

m iędzynarodow e (29.8 — 3.9 K a­
tow ice)

poj. m. — G ulyas, W ęgry 
po j. kob. — K oerm oeczi, W ęgry

podw . m. — W ładysław  S k o n eck i 
(Polska) i Ja v o rsk y  (CSRS), 

podw . kob . — Jadw iga J ę d rz e ­
jow ska (Polska) i S ta rk i (W. B ry t.)

m ieszana — S ta rk i (W. B ry t. i 
S anders (Płd. A fryka).

PINC P0NG
d ru t . m ężczyzn — S p a r ta  W-wa 
d ru t .  k o b ie t — AZS K rak ó w  
(20—22.1 Toruń)
po j. kob. — Czesław a N o w o ry ta , 

AZS K rak ó w  .
po j. mężcz. — Z bign iew  C aliń- 

sk i, S p a r ta  W -w a 
pedw . kob. — D anuta Szm id- 

tó w n a  (B roń R adom ) i C zesław a 
N o w o ry ta  (AZS K raków ) 

podw . mężcz. — Z bigniew  C e­
liń sk i i Ja n u sz  R u siń sk i (Sparta  
W -w a)

m ieszana  — D anu ta  Szm idtów - 
na B roń  R adom , Ja n u sz  R usińsk i 
S p a rta  W -w a)

m ięd zy n aro d o w e (6—10.12 W ar­
szawa)

poj. mężcz. — Z b ign iew  C aliński, 
S p arta  W -w a

poj. kob . — Ł u k acs, W ęgry  
podw. mężcz. — S ta n e k , P o lako- 

vies, CSRS
podw. kob. — A le x a n d ru , P ilica ,

Rumunia
miesz. — P itiea  (R um unia) i Po- 

lakovlc (CSRS)

SZYBOWCE
i  l o t n ic t w o

szybow ce (4—18.6 Leszno)
Józef P ieczew ski, Łódź 
sam olo ty  — (2—10.9 K atow ice)
Z bign iew  R aw icz 1 Ryszard P ilcn , 

Kraków' ,
sp ad o ch ro n y  (17—22.9 Rzepów') 

kob. M aria P u ch a r, W arszaw a 
mężcz. — Ja n  C iern iak , Kraków

WIOSŁA

d w ójk i pod w ó jn e  II kl. — A ZS 
K raków

czw órki bez s te rn ik a  II kL — 
Zaw isza B.

je d y n k i w agi le k k ie j I  kl. 
P aw eł P estk a , AZS Poznań 

d w ó jk i podw ójne  II kl. — K K .W ' 
W arszaw a

ósem ki II kl. — Zawis**, Bdg. 
czw órk i bez s te rn ik a  — Tkwisz* 
d w ó jk i bez st. II ki. — Zaw isza 
czw órk i II kl. — Zaw isza 
Jedynki II kl. — T adeusz G rusz­

ka, AZS T oruń
ósem ki w agi le k k ie j J xl. — 

AZS P oznań
dw ójki podw ójne  — Zaw isza 
dw ójk i II kl. — AZS W rocław  
czw órki w agi lek k ie j II kl. — 

AZS Szczecin
ósem ki — Zaw isza Bydgoszcz

ZAPASY
sty l k lasyczny  (6—3.3 W arszaw a) 
m usza — S te fan  H a jd u k , G w ar­

dia w-w 'a
kogucia  — B e rn a rd  K n it te r , Si­

ła Mysł.
p ió rkow a — Jan u sz  S roślak , Rze­

m ieśln ik  W -wa
lekka — H enryk  M elich, Legia 
p ó łśredn ia  — E dw ard Z u ław n ik , 

Legia
śred n ia  — B olesław  D ubickl, Le­

gia

C horzów  Zdzl‘ law  C hyr*’ AKS 
druż. — G w ard ia  W arszaw a

„ W '
G w ardfa w .w Zay ^ ' " “ ' ' ,  S0‘ " CW'

kogucia  — T adeusz Ł a ta , F lo ta  
p ió rk o w a — F dw ard  T ro jan o w ­

ski, G w ard ia  W -wa 
lek k a  — Ja n  Ż uraw sk i, 

dia W -wa

* •
a ™ ? ! , ,  t r w t * “

półciężka - ' B olesław  
wieź, s k r a  W-w'a

SL;Żi ?a “ T adeusz Ł apieś, ŁKS 
druż. G w ard ia  W arszaw a

G w ar-

S idoro-

(9.10. Poznań)
K obiety :
dw ójki podw . — AZS W rocław' 
czw órki p odw ójne  II  k l. — Skra 

W arszaw a
ósem ki kl. II -  KK W  Bdg.
jed y n k i kl. II — M aria  Sorys, 

AZS K raków
czw órki II kl. — W arszaw ianka 
czw órki AZS W rocław  
jed y n k i — W anda A ugustyn iak ,

AZS T oruń
dw ójk i podw ójne — AZS W ar­

szaw a 
M ężczyźni:
czw órki — Zaw isza Bdg.
dw ójk i bez s te rn ik a —Zaw isza B- 
Czwórki w agi lekk ie j — AZS P o ­

znań.
jed y u k i — Eugeniusz K ubiak ,

Zawisza
dw ójk i — Zaw isza Bydgoszcz

ŻAGLE
(6—9.8 Szczecin)
Finn — T adeusz Zero, Legia 
S łćnka — Eugeniusz Blaszka*

LZS K iekrz
L a ta ją c y  H olender — Ja n u sz  Ma­

jew ski, W arm ia Ol.
O m ega — Lech Pawdik. L egia 
S ta r  — Z ygfryd  P e r lic k i, s t a l  

G dynia
P iast — Z y gm unt L in d o rf , L F 2

O lsztyn

ŻUŻEL
F lo rian  K ap a ła , s t a lind. - 

Rzeszów 
d ru t . S tal Rzeszów

Na listach mistrzów świata i mistrzów Europy znajduje się sto­
sunkowo maio nazwisk Polaków. Nie znaczy to wcale, aby nie od­
nosili oni w tych imprezach wielkich sukcesów. Oto dla przykładu 
parę faktów: w mistrzostwach bokserskich Europy srebrny medal 
zdobył w wadze koguciej PIOTR GUTMAN, brązowe medale uzy­
skali: KASPRZYK w wadze lekkopółśrcdniej, JÓZEFOWICZ *\v pół- 
średtfiej i GUGNIEWICZ w ciężkiej; brązowy medal zdobyła w gim­
nastycznych mistrzostwach Europy za skok przez konia — NATALIA 
KOTÓWNAr w  szermierczych mistrzostwach świata w rozgrywkach 
indywidualnych szabli OCHYRA zajął drugie miejsce, ZABŁOCKI — 
trzecie, a PAWŁOWSKI — 4, drużyna męska zdobyła we florecie 
brązowy medal; w mistrzostwach świata w podnoszeniu ciężarów 
obok PALIJSKIEGO i BASZANOWSKIEGO medal za trzecie miejsce

zdobył w wadze lekkiej ZIELIŃSKI; kajakowe mistrzostwa Europy 
w Poznaniu przyniosły naszym barwom srebrny medal za start 
dwójki: KAFŁANIAK ZIELIŃSKI na 500 m, piąte miejsce PILEC- 
KIEJ-WALKOWIAK w jedynkach kobiet oraz 4 miejsce w czwńrce 
żeńskiej.

Trudno pominąć milczeniem dwa piąte miejsca PILEJCZYK0WEJ 
w łyżwiarskich mistrzostwach świata na 1500 i 3000 m oraz jej 
7 miejsce w wieloboju, czy trzy piąte miejsca KNITTERA, DUBIC- 
KIEGO i TROJANOWSKIEGO oraz szóste MACIOCHA w mi­
strzostwach świata zapaśniczych w stylu klasycznym w’ Jokohamie.

Nie kończy się na tym lista wybitnych osiągnięć polskich sportow­
ców, którzy w minionym roku ustanowili 150 rekordów krajowych, 
6 rekordów świata oraz 2 rekordy Europy.

Mistrzostwa ŚWIATA
DŻUDO

(2—3.12. — P aryż):

In d y w id u a ln ie : A n to n  G eesink,
H olandia ,

D rużynow o: E uropa.

(1—12.3.

Kżnada
G enew a, Lozanna):

KAJAKI
S lalom ow e m istrzo stw a  (23—-Ź8(7. — 

D rezno):

C l  — S ch u b ert, NRD
d w ójk i m ieszane — CSRS 
1 m ężczyzn — CSRS (zespółowo) 
d w ó jk i m ieszane — NRD 
C 1 kob ie t — v e b e ro v a , CSRS 
Ć 1 m ężczyzn — G laeser, NRD 
tró jk i zespołow e m ężczyzn — NRD 
Ć m ieszane — NRD 
C 2 — NRD
K 1 kob ie t — B auer, NRD 
K 1 m ężczyzn — K asta l, CSRS

KOLARSTWO
kob ie ty  (Londyn)

sp r in t -*■ Je rm o ła je w a , ZSRR 
szosow e — R eynderś , B elgia.

m ężczyźni (Z uryćh  23—25.8):

sp r in t — B łan c h e tto , W łochy 
4.000 m — O udkerk , H ółandia 
szosow e — Jo u rd en , F ra n c ja

(10—13.8. — Oslo):
kob ie ty :

70 m — D eptova, CSRS — 310 
60 m — F ry e , USA — 561 
2 A — Fow ler, W B ry t. — 1.054 
50 m — V onderheide, USA — 530 
30 fn — H eyw ood, W. B ry t. — 623 
2 B — V onderheide, USA — 1.15u 
2 AB — V o n derheide , USA — 2.173 

drużynow o — 2 a  — USA — 3.065 
2 B — USA — 3.311 
2 AB — USA — 6.378

m ężczyźni:
90 m — T h o rn to n , USA — 509 
70 m — S andelin , F in lan d ia  — 479 
2 A T h o rn to n , USA — 1.069 
50 m — Thornton, USA — 591 
30 m — S h erm an , USA — 661 
2 B — Thornton, USA — 1.241 
2 AB — T horn to n , USA — 2.310 

d rużynow o — 2 A — USA — 2.958 
2 B — USA — 3.643 
2 AB — USA — 6.60)

CIĘŻARY
(20—24.9. — W iedeń):

0 ■
kogucia  — Stogow , ZSRR 
p ió rkow a — B erger, USA 
łek k a  — WALDEMAR BASZA- 

NOW SKI, Polska 
śred n ia  — K u ry  no w, ZSRB

półciężka — P lju k fe ld e r , ZSRR 
lekkociężka — IRENEUSZ PA- 

LIN SK I, P olska 
ciężka W łasow, ZSRR

ŁYŻWY
kob ie ty  (11—12.2. — T onsberg):

500 m — S tien ina , ZSRR 
1000 m — S tien ina , ZSRR 
1500 m — S tien ina , ZSRR 
3000 m — Wroron ina , ZSRR 
w ielobój -— S tien ina , ZSRR

m ężczyźni (18—19.2. — G oeteborg ):

500 m —r G riszin, ZSRR 
1500 m — Van der G riff, H olandia 
5000 m — N ilsson, Szw ecja 
10.000 m — K osiczkm , ZSRR 
w ielobój — V an d e r  G riff, Ho­

land ia

dw ójki mężcz. -  P ieh le r, P rjn o t
(Francja).

(18—23.8. M oskwa):

cross konny  — L ic h tn e r, A ustria 
sz erm ierka  — N o w ik o w , ZSRR 
strze lan ie  — C erny , CSRS 
p ływ an ie  — D erju g in , ZSRR 
bieg 4 k m  — B alcso, W ęgry 
w ielobój — N ow ikow , ZSRR 
drużynow o — ZSRR,

P. RĘCZNA

(27—29.1. — G irenbad):

jed . m ężczyzn — JERZY  W O J­
NAR (Polska)

jed . ko b ie t — Naegel® (Szw aj­
caria)

mę/.c£ żni (3—13.3. 4 N R i ) :
Rum unia.

SZERMIERKA
(17—29.7. T u ry n ) :

RYSZARD PA -
r u i ? k i  "(Polska)
a - a r - i Ł .  (n r f )
drużynow o — ZSRR 
szpada -  G « m e t G raneja)
drużynow o -  . 
szabla -  
drużynow o — POLSKA
Juniorzy  (1—Ł4. -  D usseldorf):

Mistrzostwa EUROPY
(3—10.6. — B elgrad):

m usza — V acca, W łochy 
kogucia — Siw ko. ZSRR 
piórkow a — T aylor, Anglia 

lek k a  — M cTaggart, Szkocja 
lekkopó lśredn ia  — T um insz, ZSRR 
p ó łśredn ia  — T am ulis, ZSRR 
lek k o śred n ia  — Ł ag u tin , ZSRR 
śred n ia  — W ALASEK, Po lska  
pó łciężka — S arau d i, W iochy 
ciężka — A bram ów , ZSRR

GIMNASTYKA
(3—4.6. — Lipsk) 

W ielobój — Ł aty n in a , ZSRR

HIPPIKA
(25—28.6. — A kw izgran)

skoki — B room e, Anglia 
u jeżdżan ie  — N eck erin an n , NRF

Juniorzy  (8—11.8. — H ichstead)

am azonki — M aslin, A nglia 
P u c h a r  N arodów  — H olandia 
G rand  P rix  N arodów  — NRF

KAJAKI
(17—20.8. — Poznań) 

k o b ie ty :
k  1 500 m  — S ered in a , ZSRR 
k  2 500 m — ZSRR 
k  4 500 m — ZSRR

m ężczj'źn i:
k  1 1000 m  — Von G erb er, Szw e­

c j i
k  1 10 km  — B rie l, NRF 
k  2 500 m  — R um unia

k  2 1000 m  — W ęgry 
k  2 10 km  — W ęgry 
k  4 10 km  — W ęgry 
4 x 500 m — NRF 
C 1 100 m  — Chim icz, ZSRR 
C 1 10 km  — P a r ti, W ęgry 
C 2 10ÓO m — R um unia 
C 2 10 km  — ZSRR

KOLARSTWO
W yścig P o ko ju  (2—18.5.):

indyw idualn ie  — M elichow , ZSRR
drużynow o — ZSRR

(29.4—8.5. — B elgrad)
ZSRR (mężczyźni)

'  ŁYŻWY
(4—5.2 — H elsink i)

500 m  — G riszin , ZSRR 
1500 m — K u p rian o ff, F ra n c ja  
5.000 m  — K osiczkin, ZSRR 
10.C00 m — K osiczkin , ZSRR 
w ielobój — K osiczkin; ZSRR

STRZELANIE
(11—15.6. — Oslo)

rzu tk i — M a tta re lli, W łochy 
do je len ia  — Crow , USA

(20—24.9. — B udapeszt)

kbks ju n . G ie rasim o w ic^  ZSRR
drużynow o — POLSKA
kbks 5 kob. — V eress, W ęgry
drużynow o  — ZSRR
kbks 2 kob. — R ab ińska , ZSRR

drużynow o —
kbks 2 Jun. -  R azkatow , ZSRR 
drużynow o •*- Z » KR

S. MOTOROWODNE
C-500 ccm <23—24.7. — S z to k h o lm ): 

N ietsche, NRD
250 ccm (25.8. — Profor.dev ille) 
B aum el. NRF

WIOSŁA
(18—27,8. — P raga)

kobiety :
jed y n k i — P app , W ęgry  
dw ójki podw ójne — ZSRR 
czw órki b iz  ś te rn ik a  — ZaR R  
czw órki podw ójne — ZSRR 
ósem ki — ZSRR 

m ężczvżni:
jedynki — Iw anow , ZSRR 
dw ójk i bez s te rn ik a  — N iem cy 
dw ójki ze s te rn ik ie m  — ZSRR 
dw ójki podw ójne  — ZSRR 
czwórki bez s t. — W iochy 
czw órki ze s t. — Niemcy 
ósem ki — W łochy

ŻAGLE
(18—23.1. — Rost ok)

klasa Finn — Andersson, Szwe­
cja

(8—11.8. — Kilońia)
klasa S ta r  — D ebarge, FZaneja

(22—25.8. — Ateny)

Klasa Dragon — Ks. Konstanty, 
Grecja

(Wiedeń)
Kl. Latający Holender — Siegen- 

thaler, S zw ajcaria

f lo re t m ężcz. — M agnan (F rancja) 
f lo re t  k ob ie t — R eusse le t <Fran- 

eja)
szpada — L agerw all (Szwecja) 
szabla — Saiw adri (W łochy)

TENIS
W im bledon:

g ra  p o j. m. — L a re r , A u rtra lia  
g ra  po j. k. — M ortim er, W. B ry­

ta n ia
gra podw . ra. — F ra ser, Emerson*

A ustra lia
fra podw . k. — H an tre , M offitt,

A
gra  m ieszańa — T u rn er, S to lłe , 

A ustra lia

M iędzynarodow e m istrzostw a USA?

gra  poj. m . — E m erson, A ustra lia  
gra poj. k. — H ard, USA 
gra podw . m. — M cK im ey, R al- 

4 o n , USA
gra podw . k . — H ard , T u rn e r ,

A ustralia
gra m ieszana — Sm ith , M ark , 

A ustralia

Międzynarodowe mistrzostwa
F ra n c ji:

gra poj. m. — S an tan a , H iszpania 
g ra  poj. k. — H aydon, Anglia 
g ra  podw . m. — L aver, Emerson# 

A u stra lia
gra podw . k. — Reynolds, S ch u u r- 

m ann , Afr. Płd.
gra m ieszana — H ard , L aver, A u­

stra lia

PING P0NG
(5—14.4. P e k in ) :

g ra  pój. m. — c h u a n g  T so - tu n f
(Chiny)

gra poj. k. — Cftiu C hung-hu ł
(Chiny)

gra podw. m. — H ośhino, K im u- 
ra , Japonia

g ra  podw. k. — A lexandru , Pl» 
tlea , Rum unia

gra m ieszana — M atsuzaki, O gl- 
m u n ,  Japonia

drużynow o: m ężczyźni — C hiny 
kob ie ty  — Jap o n ia

ZAPASY
Styl w olny (l—3.6. Jo k o h am a):
m usza — A lijew , ZSRR 
kogucia — S afep o u r, I ra n  
piórkow a — R ubaszw ili, ZSRR 
lekka — S a n a tk a ra n , Iran  
półśredn ia — G ou d arri, Iran  
średn ia — S a ta ra b a d i, I ra n  
półciężka -  T ak h ti, I ra n  
ciężka — D ietrich , NRF

k lasy czn y  (4—•$.$. — Jo k o h a m ą)’:

fnużza — SajadoW , ZSRR 
kógućjA — Kara-wąjew, ZSRR 
p io rków a — M astąfa, ZRA 
lek k a  — K óridze, ZSRR 
p ó łśred n ia  — Bkarca. R um unia 
śred n ią  — Z enin , ZSRR 
półciężka — G urics, W ęgry 
c iężka  — B ogdan , ZSRR *

ŻUŻEL
m a. i fu n d iń .. Szwecja 
druż. POLSKA



znowu krok naprzód
Nr 203 (3882) Warszawo 23.Xlt.1961 r,

Zatkać dziurę w dachu!

PIĘKNE POSTĘPY
M Ł O D Z IE Ż Y

f  ZOŁÓWKA — k ro k  w  przód,
^  zaplecze — za m ały  postąp  — 
p isa liśm y przed  rok iem  z okazji 
opublikow ania listy  dziesięciu  n a j­
lepszych w  podnoszeniu  ciężarów . 
D zisiaj, na podstaw ie w yników  se­
zonu 1961 s tw ie rd zam y  dalszy  po­
stęp  ścisłej czołów ki i p iękną po­
p raw ę rezu lta tó w  m łodzieży.

W roku 1961 m ieliśm y trzech  za­
w odników  na ska lę  św ia tow ą: W al­
dem ara  B aszanow skiego, M ariana

Z ie lińskiego i Iren eu sza  'PaliA skie- i o 12,5 kg  zano tow ał Z ie lińsk i, k tó- 
go. T ró jk a  ta  w yw alczy ła  n a  m i- j ry  w yw alczen iem  brązow ego  m edą- 
strzostw ach  św ia ta  w W iedniu i lu w  W iedniu rozw iał w szelkie o- 
czw arte  m iejsce , po raz  p ierw szy j baw y zw iązane z p rze jśc iem  do 
u legając  św ie tn ie  dysponow anym  i w yższej k a teg o rii w agi.
W ęgrom , k tó ry ch  trz y  sre b rn e  me- !

Waldemar Baszanowski
F ot. „ P S ” M. S zym kow ski

Marian Zieliński
Fot. „ P S ” M. Szym kow ski

dale  o raz  jed n o  czw arte  i jed n o  
szóste m iejsce przew ażyły  nad  na- j 
szym i dw om a zło tym i i jednym  I 
brązow ym  m edalem . P o stęp y  w y- i 
żel w ym ien ionej po lsk ie j tró jk i j 
były  w  m in ionym  sezonie b ardzo  : 
duże, n iep o k o jący  je s t je d n a k  fak t, j 
że p u n k ty  na w iedeńsk im  podium  ! 
uzyskaliśm y ty lk o  w  dw u katego- I 
riach  w ag, W ęgrzy n a to m iast oka- j 
zali s ię  b a rd z ie j w szechstronn i, ! 
gdyż w yw alczy li p u n k ty  aż w pię- I 
ciu  w agach . •!

Waga śred n ia

U, P. W. B aszanow ski, 
AZS AW F \

4. W. K ow alski, Legia 390
5. E. R atkow ski, AZS AWF 370
6. B. K rzyw da, G órn ik  W. 370
7. W, G rzyb, LZS K r. 362,5
8. A. P ie tru szek , S ta l Biel. 362,5
9. K. Beck, G ry f T oruń  360

10. K. S ta lm ach , Ruch 350

1. W. B aszanow ski, AZS AWF 407,5
2. K. B eck, G ryf T oruń  
.3. E. Copa, HKS Szop.
4. B. P a p ro t, Legia
5. E. R a tkow sk i, AZS AWF
6. A. P ie tru szek , S tal Biel.
7. R. Tom czak, S ta r t  Lodź
8. J . Jan iszew sk i, Legia 347,5
9. W. Szew czyk, Legia 345

lp. A, K upiec, Legia 340

Po p rzejśc iu  B ochenka do lekko- 
407,5 kg i c iężk ie j, nadzie ją  w półciężkiej 

je s t w ielk i nasz ta le n t Edw ard 
R atkow ski, k tó ry  z 15 pozycji w

377.5 | r. ub. „skoczy ł” na p ią tą , popra-
370 j wdając- w yn ik  aż o 35 kg. Na m i- 
370 | nus zap isu jem y spadek  form y w ie-
362.5 j lok ro tnego  re p re z e n ta n ta , Becka,
360 i k tó ry  w tym. roku  uzyskał w ynik 
355 | o 40 kg gorszy niż przed rokiem .

Rok 1961 ch arak te ry zo w ał się 
znacznym i postępam i m łodzieży z 
k tó ry ch  znaczna w iększość m a do- L w w adze te j n o tu jem y  na liście 
p iero  18—19 la t. P odnoszen ie  ciężą- | czterech  jun io rów  z k to-
rów  je s t b a rd zo  tru d n ą  dyscyp li- | rycń  w szyscy poczynili w tym  sę- 
ną, w y m ag ającą  w ielu  la t sum ień - j zonie zdum iew ające p ostępy : P ie-

W aga lekkociężka

R. P . I , P a liń sk i, 
LZS C iechanów — 475 kg

n e j i w y trw a łe j p racy , długo też 
m usim y jeszcze czekać na w a rto ­
ściow e w sk a li m iędzynarodow ej 
w yn ik i te j  m łodzieży. P ocieszają­
cy je s t je d n a k  fa k t , że podno­
szenie ciężarów  s ta je  się coraz b a r ­
dziej p o p u la rn e  w śród m łodzieży, 
do  k tó re j  należy  odleg ła  jeszcze 
d z isia j, przyszłość.

D ziesiątka n a jlepszych  w  po­
szczególnych w agach uksz ta łto w a­
ła się  w  1961 r. ja k  n a s tę p u je :

tru szek  — o 75 kg!, R a tkow ski — 
ó 57,5 kg!, Tom czak — o 25 kg i 
K upiec — o 35 kg. U ta len tow any  
P a p ro t popraw ił się  o 20 kg i z 
pew nością m iałby  jeszcze lepszy 
w ynik , gdyby  n ie k o n tu z ja , k tó ra  
un iem ożliw iła m u  s ta r t  w  d ru g ie j 
połow ie roku.

Waga półciężka

W aga kogucia

R. P . M. Jan k o w sk i,
L egia — 322,5 kg  !

1. B. S tęp ień , G óm . W ałb. 295
2. M. N ow ak, LZS W r. 280
3. E. P e tra k , O rzeł B rzez. 280
4. J .  L oster, AZS AWF 272,5
5. T. S tarzy ck i, R uch 260
6. Z. P ie lak , L egia 200
7. A. S ielsk i, LZS Maz. 257,5
8. Z . S au er, R uch C horzów  255
9. A. A dam czyk, T echn. Zam . 252.5 

10. E. R ich te r, HKS Szop. 252,5

Po p rze jśc iu  M. Jankow skiego  
do w yższej k a teg o rii, w koguciej 
spadły  nasze szanse na a ren ie  m ię­
dzynarodow ej. N asze nadzie je  w 
te j w adze to : N ow ak (popraw a w 
sto su n k u  do r. ub. o 10 kg), P ie ­
lak  (27,5 kg) i ju n io r  R ich te r  42,5 
kg!). T ró jk a  ta m a duże szanse 
dalszego rozw oju .

i R. P. I. P a liń sk i, 
i LZS Ciechanów’
] 1. J . B ochenek , Legia 
| 2. J . K aczkow ski, Legia 

3. E. Copa, HKS Szop.

442,5 kg
415
405
395

1. I. P a liń sk i, LZS C iech. 475
2. J . B ochenek, Legia 415
3. C | B iałas, HKS Szop. 405
4. J . K aczkow ski, Legia 405
5. H. N ożew ski. G ó rn ik  W. 400
6. E. Copa, HKS Szop. 330
7. P . K w iatkow ski, Legia 382,5
8. W. K ow alski,, Legia 382,5
9 , W. C ieplak, Legia 382,5

10l A. B ystrzyck i, AZS W r. 365

D rugi obok w agi lek k ie j nasz 
m ocny „ p u n k t” . T u ta j, oczyw iście, 
Iren eu sz  P aliń sk i, złoty m edalista  
z m istrzostw  św ia ta , d w u k ro tn y  
rek o rd z is ta  św ia ta  w p odrzucie  i 
— co je s t n a jb a rd z ie j radosne  — 
w tró jb o ju . M ożliw ości P aliń sk ie-

go, k tó ry  w trzech  w agach je s t re ­
ko rd z istą  Po lsk i, ale pozostaje  na 
a ren ie  m iędzynarodow ej „ w ie rn y ” 
w adze lekkociężk iej, są Jeszcze o- 
grGmne i chyba ty lko  m iesiące 
dzielą nas od chw ili, k iedy  osią­
gnie on w ynik  500 kg. Z m łodzie­
ży trzeba  w spom nieć o u ta len to ­
w anym  C iep laku ; dzięki popraw ie 
aż o 55 kg aw ansow ał on o 8 po­
zycji.

WagA ciężka 
R. P. I. P a liń sk i,

LZS C ie c h a n ó w  — 452,5 kg

1. I. P a liń sk i, LZS Ciech. 452,5
2. C. B iałas, HKS Szop. 440
3. W. T orbus, S ta l B ielsko 422,5 
4- Z. S łow iński, ŁKS Łódź 415
5. H. N ożew ski, G órn ik  W. 402,3
6. P, K w iatkow ski, Legia 335
7. J . D ąbrow ski, LZS Maz. 392,5
8. I. Sokołow ski, LZS B iaiog 387,5
9. R. B orow ski, G w ard ia  W r, 375 

10. Z. K ustrzęp a , R uch C. 3S5

P rzed  rok iem  na ^iście „10” w 
w adze ciężkiej no tow aliśm y trzy  
w ynik i po.nad 400 kg, w tym  ro­
ku . p ięć. Mimo te j popraw y nie 
m am y co jeszcze szukać na a re ­
nie św ia tow ej. D ecydującej zm ia­
ny oczekiw ać m ożna dopiero  w ów ­
czas, gdy E dm und P ią tk o w sk i roz­
sta n ie  się z... dyskiem  i zechce po­
próbow ać sw ych m ożliw ości w pod­
noszeniu ciężarów . Słaba to jed ­
n ak  n adzie ja ...

Z. Weiss

W aga p ió rkow a 
P . M. Z ie lińsk i,
Legia — 365 kg

1. M. Jan k o w sk i, Legia 337,5
2. R. K ozłow ski, G órn ik  Zab. 335
3. W. Szum lak, O lim pia E3bl. 305
4. M. Z ach ara , G w ard ia  Łódź 300
5. T. Z aborsk i, Techn Zam . 300
6. B. S tęp ień , G órn . W ałb. 295
7. J .  P o korsk i. ŁKS Łódź 292,5
8. M. N ow ak, LZS W r. 290
9. H. T rębfck i. L o tn ik 'W -w a  285 

10. A. Uściło, LZS O lsztyn 282,5

M ocna jeszcze p rzed  dw om a la­
ty w aga piórkow a dzięki M. Z ie­
lińsk iem u (m istrz  św ia ta  sy 1959 r.), 
po p rze jśc iu  „ leg ion isty” do w yż­
szej k a tegorii s trac iła  szanse w 
skali m iędzynarodow ej. Jankow sk i 
k tó ry  popraw ił się o 7,5 kg ma 
jeszcze w iele do od rob ien ia , aby 
zastąpić  Z ielińskiego. W iele ocze­
k u jem y  w przyszłości od u ta len to ­
w anej p ary  Z aborski — T ręb ick i.

Waga lekka

R. P. W. B aszanow ski, 
AZS AWF 402.5 kg

1. W. B aszanow ski. AZS AWF 402,5
I 2. M. Zieliński- Legia 393.5
i 3. W. Szew czyk. Legia 360
! 4. J . K ciuk . G órn ik  W albrz. 350
; 5. R. K ozłow ski. G órnik  Z. 340
| 6. S. Szczęśniak. Ruch C. 320
j 7. T. G oraj, Techn. Zam . 315
i 8. R. W achnik. LZS Maz. 310
! 9. T. K ow alczyk, ŁKS Ł. 310

10. M. H um elanc, Legia 310

Ireneusz Paliński

M a'ąc taka  k lasow a n a rę  lak  Ba- 
. v, szanow ski — Z ie liński, nrzez d łu - 
! H  ; ęie leszcze ta ta  m ożem y być sno- 

i ko jn l o w ysoką pozycję  naszyć’’ 
i ..lekk ich”  na św ia tow e! a ren ie  

O baj m ają  przed sobą jeszcze duże 
m ożliw ości. Baszanow ski. nasz zło­
ty  m eda lis ta  z W iednia n onraw ił w 
tvm  sezonie dw a rek o rd y  świata 
w rw an iu , a w tró jb o ju  uzyskał 
w ynik  lepszy aż o 22 kg. Postęp

8 rekordów świata 

na mistrzostwach ZSRR
Jurij WŁASOW 550 kg!

Z akończone w D niepropletrow sku 
m istrzo stw a  ZSRR w podnoszeniu 
ciężarów  przyniosły w spaniałe w y­
n ik i: dość pow iedzieć, że ustano­
w iono na nich 8 rek o rd ó w  św ia ta , 
k tó ry ch  autoram i b y li: W łasow  — 
trz v  rek o rd y , P lju k fe ld c r  — dw a 
oraz G irko, K ap łunow  i M lnajew  — 
po jed n y m .

F eno m en aln y  re z u lta t o siągnął w 
w adze ciężk iej J u r i j  W łasow ; p o ­
b ił ón rek o rd  św ia ta  n a leżący  do  
A m ery k an in a  S c h e m a n sk y ’ego w  
rw an iu  (159 kg) o siąg a jąc  160 kg, 
następ n ie  dw a „w łasn e” — w  p o d ­
rzucie  210 kg (poprzedni 208 kg) i w 
tró jb o ju  — 550 kg (poprzedni 537,5 
kg). W te j sam ej w adze 23-letni

„PRZEG LĄD SPORTOW Y” 
'W ydawnictwo 

„PRASA SPORTOW A” 
R edaguje K olegium  w składzie; 

G rzegorz A leksandrow icz (se k re ­
ta rz  red.j. Lech t  ergow ski, Edw ard 
S trzeleck i (red a k to r naczelny). Wi­
told Szerem eta  (sek re ta rz  red.). 
Je rzy  Z m arzlik  (z-ca nacz. redak  
to ra i

P re n u m e ra tę  k ra jow ą p rzy jm u ją  
w szystk ie  urzędy pocztow e i lis to ­
nosze. Z am ów ienia ze zleceniem  
w ysyłki za gran icę p rzy jm u je  
P rzedsięb io rstw o  K olportażu  Wy­
daw nic tw  Z agran icznych  „K uch” . 
W -wa. ul Wlicza 46, nr k o n ta  PKO 
1-6-100024. nr te lefonu  64-958. P re ­
n u m era tę  zgłoszoną do dnia 15’ d a ­
nego m iesiąca PKW Z „R uch” roz­
poczyna realizow ać t  dniem  1 n a ­
stępnego m iesiąca Cena p ren u m e­
raty w k ra ,u  (za gran icą) m iesięcz­
n ie : I2,sn zi (17.95 zł); k w arta ln ie : 
38,40 (53,80); pó łroczn ie: 76,80
(1(7.80); rocznie: 153,60 (215,20).

ŚMIAŁKOWIE
WALKI Z WIDMEM

W  YDALlSMY kilkadziesiąt milionów złotych, aby mieć 
tę dziurę zamiast dachu. Dziura i inne elementy 

obiektu widma, czyli warszaiaskiego Torwaru, dostarcza- 
czają od lat tematu do kpin satyrykom, dziennikarzom i 
autorom primaaprilisowych żartów. Wszyscy stwierdzają, iż 
wydanie tak olbrzymiej sumy na obiekt pozbawiony dachu, 
było marnotrawstwem, ioszyscy się zgadzają, że Torwar 
uniezależniony od warunków atmosferycznych, stałby się 
obiektem z prawdziwego zdarzenia, stałby się nie tylko wy­
korzystywanym w zimie lodowiskiem, lecz wymarzoną 
halą sportową, tak bardzo potrzebną Warszawie. Wszyscy 
potwierdzają, że trzeba doinwestować jak najszybciej ten 
obiekt, zlikwidować dziurę, uniemożliwiającą przeprowa- 
dzenie wielu imprez nawet zimą. Marzy o tym wiele 
związków sportowych, maizy gospodarz obiektu —■ PP1S, 
marzą kibice. A dziura jak była tak jest!

ACH. ZĘBY...

K o s z y k a r z e  o rg an izu ją  w iss3 
roku  m istrzostw a E uropy, szer­

m ierze m istrzostw a św iata, w ła ­
dze obu zw iązków  m io ta ją  się w 
p o szuk iw an iu  najdogodniejszego
ob iek tu  na te a tra k c y jn e  im prezy. 
,Łią wici do W rocław ia. Poznania. 
K rakow a, Oliwy. Owszem , tu  i

członkam i byli m. in. inż. H ry ­
niew iecki, inż. W irszyłło i dr K u­
biak — przyznał p e rw sz ą  nagrodę 
pro jek tow i inż. S tan isław a KIJSIA 
i inż. M acieja KRASlNSKUBOO.

— K onkurs byl bardzo tru d n y  — 
powiedział nam  inż. K uś — nie 
ty lko  przez założenia gospodarza 
ob iek tu , lecz i w sku tek  sto sunko­
wo m alej nośności fila rów , pod-

jącą  zabudow ą. K oncepc ja  była
'dość p rosta . P rzew idzieliśm y zm on­
to w a n ie  lek k ie j k o n s tru k c ji, zbu­
dow anej z ru r  sta low ych . K on- 

U m ukcja byłaoy ażu row a o bardzo 
rad n y m  rysuiiK u, w ksz ta łc ie  k il-  
jka*Jo tn ie  p o w tarza jące j s^ę, od­
w ró co n e j lite ry  „V”. Na szkielet 
■stażowy nasuw ane , by łyby fa liste  
!piy<.y z pó łprzezroczystego  poli­
s ty ren u . N asuw an ie  p iy t i rozsu­
w anie odbyw ałoby się au tom atycz­
nie, dzięki m echanizm ow i, K tórego 
p ro je k t żfożyusm y także  razem  z 
p ianam i dacnu. je d y n ą  trudnością  
w . zrealizow aniu  p ro jek tu  był im ­
port p ły t polisty renow ym i. W 
czasie, k iedy w ysyła liśm y pracę  
K onkursow ą, u nas tak ich  p ły t 
jeszcze nie w ytw arzano , obecm a 
p rodukcja  zostaia pod jęta  i w n a j­

g o rszy m  razie m ożna byłoby sko­
rzystać  z p ły t k ra jo w y ch , chociaż 
icn  jakość jeszcze znacznie u s tę ­
pu je  im portow anym .

G łów ną za le tą  naszego p ro je k tu  
je s t m ały ciężar k o n s tru k c ji  i fak t 
odciążenia is tn .e jąc y ch  filarów  
ty lko  w 30 proc. P am ię tam , ze
spośród innycn  p rac  uuze zacie­
kaw ienie  w zbudziła praca  inż. Za- 
lew śkiego (k tó rego  inż. H ry n ie ­
w iecki nazw ał jednym  z n a jle p ­
szych k o n stru k to ró w  św ia ta  — 
pi t.jp. L. ’ C.). p raca  ta byia dość 
podoona do n as ie j. Rolę nasuw a­
n y m  ptyt. pełniły  tam  płaszczyzny 
zbliżone w yglądem  do sk rzydeł 
sam olotu , a ob raca jące  się dzięki 
podłużnym  osiom.

KAM IEŃ W WODĘ

J^  WIĘC

PLEBISCYT ćgł&SMgeg B

„Światowid”, „Słowo Powszechne"
„Głos Koszaliński

w Plebiscycie „PS
•  f f
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Zam,
Z akłady G raficzne 

„Dom Słowa Polskiego”
ft«l80 S-22

L eonid  Ż ab o tn ick i, w ażący 141 kg 
uzyska! w  tró jb o ju  500 kg.

W tab e li rek o rd ó w  św ia ta  w agi 
ciężk iej pozostał jeszcze do  pobicia 
rek o rd  w w y cisk an iu , na leżący  do 
A m ery k an in a  A ndersona — 185,5 kg. 
J u r i j  W łasow  zapow iada , że w k r ó t ­
ce ro zp ra w i się i % ty m  rek o rd e m  
i że w te j  chw ili stać  go ju ż  n a  186 
fcg-

R ek o rd y  św ia ta  W łasow a zachęci­
ły do  p ró b y  rów nież  i zaw odn ika  
w agi p ió rk o w e j, M inajew a, k tó ry  
zgłosił p róbę  pob icia  re k o rd u  św ia­
ta  w  w y c isk an iu ; rek o rd  ten  ode­
b ra n y  n ied aw n o  M inajew ow t przez 
A m erykan ina  B erg e ra  w ynosił 121,5 
kg. P ró b a  u d a ła  się, M inajew  po­
p raw ił rek o rd  o 0,5 kg .
: W poprzedn im  n u m e rz e  „P S ” po­
daw aliśm y  ju ż  o rek o rd a ch  św ia ta  
P lju k fe ld e ra  w w adze pó łciężk iej w 
rw an iu  (poza k o n k u rsem ) — 142 kg 
i w  tró jb o ju  — 462,5 kg (poprzedni 
re k o rd  na leża ł do A m ery k an in a  
K ono — 460 kg); w y n ik i te j wagi 
u zu p e łn iam y  poniżej.

W yniki — w aga ś re d n ia :
1. C hornczeńkó — 425 kg (132.5 + 

(-125 + 167,5); 2. Ż gun—422,5 kg (125
+132,5+165); 3. K urynow  — 420 kg 
(130^130+163); 4. S urzna — 412,5 kg: 
5. B ie lja jew  — 410 kg ; 6. F aradżian  
-  407,5 kg.

W aga pó łciężka:
1. P iju k fe ld e r  — 462,5 kg  (145 * 

140+177,5 kg ; 2 B ogdanow ski — 440 
kg (1404-130 + 170); 3. R aszczew gkin—
435 kg (135+130+170); 4. S ib iriak o w — 
435 k g ; 5. G alo jan  — 430 kg ; 6. Za- 
ripow  — 425 kg.

w aga c iężka
L W łasow — 550 kg (180+160+213);

2. Ż ab o tn ic k i,— 500 kg (170+150 + 180);
3. W ilkow icz — 485 kg (162,5 kg + 137,5
+185); 4 B egm anis — 482,5 kg
(185 + 137,5+i80); 5. M iedw iediew  — 
470 kg ; 6. F u zy n in  — 460 kg.

W DNIU dzisie jszym  liczba ucze- 
śtń łczący ch  w P le b isc y c ie : „P S ” 

red ak c ji zw iększyła się- d o - 14, tttó- 
w iem  g ło so w a #  trzy  dalsze re d a k ­
cje. . .

„N ie zdąży liśm y ua poprzednie 
24 popu larne  p leb iscy ty  „P rzeg lądu  
Sportow ego” . Tygodnik  tu rysty czn y  
u jrza ł n ie s te ty  św ia tło  dzienne do­
piero  u progu poprzedniego sezo­
n u ” — pisze do nas „ŚW IATOW ID” 
— „D eb iu tu jem y  więc od razu  w 
jub ileuszow ym , 25 P leb iscyc ie . Co 
p raw d a  o fic ja ln y  m ariaż  sp o rtu  i 
tu ry s ty k i n as tąp ił w  Polsce też w 
ubiegłym  roku , ale w  naszym  zes­
pole m e b rak  kibiców , działaczy 
i sportow ców , ba n aw et jednego 
byłego o lim pijczyka. (pod tym  
w zględem  doró w n u jem y  sam em u 
„P rzeg ląd o w i S p o rto w e m u ” ). Nie 
m ogło więc zab rak n ąć  zespołu „M a­
gazynu T u rystycznego” — „Ś w ia­
to w id ”  — w P leb iscyc ie  „ P S ” . S ia ­
dem  w ielu m łodych tu ry s tó w  — 
przyszłych sportow ców , tu ry s tó w - 
-sportow ców , i ,  tu ry stó w -b y ły ch  
sportow ców  i m y zgłaszam y naszą 
listę , u sta lo n ą  po w y cze rp u jące j 
dyskusji. Oto ona:

1. P alińsk i 
2. W alasek  
3. K rzyszkow iak 
4. W ojnar 
5. P a ru isk i 
6. Foik
7. B aszanow ski 
8. Z im ny 
9! P ią tkow sk i 

10. K apała

Nie liczym y od razu  n a  s trza ł w 
dziesiątkę. M am y jed n ak  plecaki, 
je s t w ięc w czym  nosić p rzysło ­
w iow ą b u ław ę m arszałkow ską. 
N iech by z resz tą  nasz g łos był 
chociaż ty m  jed n y m  w ięce j ponad 
na jw ięk szą  ilość g ło su jący ch  w p o ­
p rzed n ich  p leb isc y ta ch  — też 
będziem y zadow olen i.

Życzym y „P rzeg lądow i S portow e­
m u ” rek o rd u  (g łosu jących , czy te ln i­
ków  i n ak ład u ), na jlepszem u  za­
w odnikow i — jeszcze jednego  su k ­
cesu, zespołow i „P S ” — Dosiego 
Roku.

N iech żyje  m ałżeńsk i s tan  sportu  
i tu ry s ty k i!”

„SŁOW O POW SZECHNE” d ru k u ­
jąc  w n u m erze  z dnia 16-17 grudn ia  
sw oją listę p leb iscy tow ą, p oprze­
dza ją  tak im  k o m en tarzem : 

„W y p ełn ia jąc  listę  naszych  n a j­
lepszych spe łn iam y  tym  sąm ym  ho­
norow y obow iązek każdego kib ica 

sportow ego , o trz y m u ją c  w zam ian  
chw ilę zadum y i okazję  do odszu­

k an ia  w pam ięc i w ielu w span ia­
łych m om entów , Jakie dzięk i nim  
p rzeży liśm y w ub ieg łym  ro k u .

N iełatw o p rzew arto śc io w ać  su k ­
cesy sportow e zaw odników  p rzeró ż­
nych dyscyplin . Nie da się ich 
zm ierzyć, zw ażyć, an i w y p u n k to ­

w ać. A Jednak w ypada być sp ra ­
w ied liw ym . Oto nasza lis ta :

1. P aliń sk i
2. Krzyszkow-iak
3. P aru isk i
4. Foik
5. Z im ny
6. W alasek
7. P ią tk o w sk i
8 B aszanow ski
9. K apała

10. W ojnar

„GLOS K O SZA LlN SK r* — pisze: 
„ Jed n em u  pracow nikow i działu 

sm utno  je s t typ o w ać , głosow ać. 
Nie m a dyskusji, nie m a co pod li­
czać. T rzeba było uciec się do re ­
zerw  red ak cy jn y ch  i zaprosić do 
P leh iscy tu  „P S ” kolegów -dzienni-

k a rz y  z innych  działów , „zacię tych  
„kib iców  sportow ych” ! U czestn iczy­
ło w głosow aniu 7 d z ienn ikarzy , 

w ysun ię to  14 k a n d y d a tu r . B ezape­
lacy jn e  zw ycięstw o odniósł I re n e ­
usz P aliń sk i — 66 pkt. na 70 m o­
żliw ych; ty lk o  w dw u w ypadkach  
sk lasyfikow ano  go na d rug im , a 
raz — n a  trzec im  m iejscu . Oto n a ­
sza l is ta :

1. P aliń sk i
2. Foik
3. B aszanow ski
4. P ią tkow sk i
5. K rzyszkow iak
6. Z im ny
7. P aru isk i
8. W alasek
9. C iepła 

10 W ojnar

BRUMEL
sportowcem nr 1

Z SR R
MOSKWA, 37.X II (teł. wł.) W śro ­

dę ogłoszono w M oskw ie w yn ik i 
o gó lnokra jow ego  p leb iscy tu  dzien­
n ik arzy  spo rto w y ch  p rasy , rad ia  i 
te lew izji ZSRR na 10 n ajlepszych  
spo rtow ców  radzieck ich  1961 r. 
P ierw sze m iejsce  za ją ł n iem al je ­
dnogłośn ie  rek o rd z is ta  św ia ta  w 
skoku w zw yż W alery  B ru m el, 2. 
J u r i j  W łasow (ciężary), 3. Irin a  
P ress (l.a.), 4. Igor N ow ikow  (pię­
ciobój now oczesny); 5. T am ara  
P ress (1. a.), 6. L ew  Jaszyn  (p. n.), 7. 
M ichał B o tw inn ik  (szachy), 8. T a­
tian a  Szczełkanow a (1. a ) ,  9. W a­
le n ty n a  S tien ln a  (łyżw iarstw o), 10 
— 11 ex aequo  W ik to r K oszyczkin 
(łyżw iarstw o) i J u r i j  M elichow  (ko­
larstw o).

K o n k u rs gazety  „M oskow skaja 
Sportiw -naja N ied ię la” na n a jle p ­
szego spo rtow ca i n a jlep szą  sp o rts­
m enkę M oskwy w yg ra li: W alery
B rum el i ten is is tk a  A nna Demi- 
trie w a .

W. O tk a ien k e

K U P O N
PLEBISCYTU „PS > t

NA 10 NAJLEPSZYCH SPOBTOWCOW POLSKICH W 1961 R.

• • • • • • •

• • - » • •

Adres

I • I •

Prosimy wyciqć kupon, wypełnić go crytelnle I wysłoć w termi­
nie do dnia 21 stycznio 1962 roku pod adresem: „Przeglgd Spor­
towy”, Warszawa, ul. Mokotowsko 24, skrz. poczt, nr 181 -  z do­
piskiem na kopercie: Plebiscyt.

mm

Czy Torwar pokryty

f p i f li i i  ■

będzie dachem?
Fot. „ P S ” M. S zym kow ski

tam d y sp o n u je m y  salam i, ale to  
nie jes t „ to ” . P rzedstaw icie le  obu 
zw iązków  — a szczególnie koszy­
k arze  — tę sk n ie  sp o g lą d a ją  w 
k ie ru n k u  sk rzyżow ania ulic Ła­
zienkow skiej i C zern iakow skie j, 
gdzie sto i, potężn ie  z zew nątrz  
w yg lądający , pałac spo rtow y . Ba, 
ale w środku  je s t dz iu ra! Ach 
żeby załatali wrreszcie te n  o tw ór 
w śro d k u , dopiero  m ielibyśm y Mi­
strzostw a E uropy!

— W y tak  ciągle piszecie i P i­
szecie o ty ra  T orw arze — pow ie­
dział do a u to ra  n in iejszego, jeden 
z członków  prezyd ium  G K K FiT  — 
ale  to nie je s t żadna sz tuka. S z tu ­
ką je s t znalezienie  chętnego  do 
p rzykryc ia  T orw aru  dachem . P o ­
każcie sz tukę — znajdźcie  tak iego  
My rów nież bardzo chcielibyśm y 
m ieć w W arszaw ie halę i p rzy w i­
talibyśm y a u to ra  p ro je k tu , ro z ­
w iązującego tru d n y  prob lem  Tor- 
w aru  z o tw arty m i ram ionam i, M a­
my p ien iądze  na ta k ą  in w esty c ję , 
to nie jest prob lem . P rob lem em  
jes t — kto  zechce się pod jąć  tego 
zadania!

Otóż — przy p ad k iem  — w p ad li­
śmy na tro p  tak iego  chętnego , a 
w łaściw ie naw et na trop  kilku 
śm iałków  n aw e t n a  tro p  k ilku  
śm iałków , w ażących  się podnieść 
dłoń ria p o tw o ra  — dziurę! Ś m ia ł­
ków  tych  zna rów nież  D e p a r ta ­
m en t In w esty c ji S portow ych  
G K K FiT  o raz  P P IS .

AŻ 5 ROZW IĄZAŃ

W ROKU 1959 gospodarz T orw a­
ru _  p p i s  ogłosił k o n k u rs  na 

pokrycie  o b iek tu  dachem , W od­
pow iedzi nadesłano  aż 5 prac: 
inż. K rajew sk iego , zespołu inż. 
inż. G ep p erta  i M ianow skiego ora* 
3 p race  zespołu w składzie: inż.
inż. K uś, K rasińsk i, Z ie liński i 
Z alew ski. Sąd k o n k u rso w y , k tó re ­
mu przew odniczy ł p ro f M echay a

N o w i
mistrzowie

s p o r t u

Z arząd  P o lsk iego  Z w iązku S zer­
m ierczego  n ad a ł ty tu ły  mistrzów- 
sp o rtu  10 zaw odnikom . T y tu ły  te , 
za tw ierd zo n e  przez G K K FiT, o trz y ­
m ali: R yszard P a ru isk i i W itold
W oyda (M arym ont), Egon F ra n k e  
(GKS). S k ru d lik  (AZS AWF). Tuka- 
ła. Paw lasow a, A dam czyk (G órnik 
K atow ice), o raz  N iełaba, W ńjcik i 
W ardzyńsk i (Legia). (PA P)

t r z y m u j a - c y c h .  I s t n i e j ą c y  n a  T o r -
w ęrże skraw ek  dachu. Założenia 
przew idyw ały  p rzed łużen ie  ek s­
p loatacji ob iek tu  na cały rok . za­
bezpieczenie ta fli przed opadam i 
atm osferycznym i i lodu przed 
słońcem , dostosow anie się do is t­
n iejącej zabudow y, a głów nym  
w arunkiem  było stw orzen ie  kon­
s tru k c ji ruchom ej, da jącej się w 
razie po trzeby  sw obodnie o tw ierać .

O pracow aliśm y p ro jek t, odpo­
w iadający  w szelkim  w arunkom , a 
w dodatku m ożliw ie na jb ard z ie j 
zgrany arch itek to n iczn ie  z istn ie-

ja k  w idzim y, są śm iał­
kow ie i od  d w ó c h  la t  czekają  

j ua decyzję. P ro je k t inżyn .erow  
i ,v lisia i K ra s iń sk ie g o  z y sk a ł a p ro -  
; batę rz e cz o z n aw c ó w , k tó rzy  s tw ie r -  
; dzili, iz n a d a je  się do  realizacji.
| No i co? No i nic. Cisza, kam ień  

w wodę.
K oszt w y k onan ia  dachu  w yn ió sł­

by — w edług obliczeń inż. K asia  
— ok. 3—4 m iliony  z ło tych , zaież- 
nie od m a te ria łu , użytego do po­
krycia  k o n stru k c ji sta iow ej. 90 ton  

| siali r u r o w e j  i 6100 rnemow kw a- 
! d ra tow ych  po lis ty ren u  (może być 

alum inium , aie to podroży w yko­
nanie) — oto cały probierń . S ądzi­
m y. łż w arto  ponieść len  d ro b ­
n y ,' w skau  ogolnej, w yd a tek , by 
w reszcie zakończyć sm u tn ą  h isto rię  
o b iek tu -w idm a i stw orzyć budow ­
lę z praw dziw ego zdarzenia.

— Jesteśm y gotow i do rea lizac ji 
naszych założeń — pow iedział nam  
inż. S iam sław  Kuś. — O pracow a- 
n.e pełnego p ro jek tu  zabrałoby  
nam  ok. 3 m iesięcy, budow a je s t 
kw estią  jednego sezonu, przy  
czym  dzięki w yelim inow aniu  be­
tonu , p race  m ożna prow adzić  ró w ­
nież w zimie.

— Czy na sezon 1963 rob o ty  m o­
głyby być całkow icie  skończone.'

— O, z całą pew nością

CZEKAMY

|N Ż .  S tan isław  K uś jest m. in.
*• w spółtw órcą w spaniałego zespo­

łu ob iektów  sportow ych  w Rzeszo­
wie, za k tó ry  p rzyznana została 
specjalna nagroda za pos.ęp  te c h ­
niczny oraz w spó łau to rem  zabu­
dow ań OPO w AW F. a inż. Ma­
ciej K rasiń sk i — w spółau torem
p r o je k t ó w  w a r s z a w s k ie g o  S u p e r ­
m arketu  i H au  S portow ej w  Ka­
tow icach. Osoby p ro jek tan tó w  
p rzy k ry c ia  T orw aru  dachem  gw a­
ra n tu ją  wi.ęc, i i  ich  p lan y  są 
realne.

C zekam y ha szybkie w y jaśn ien ia  
te j sp raw y  a co byłoby znacznie 
lepsze — na szybką decyzję  pod­
jęcia prac. C zekają na to  tysiące 
m iłośn ików  sp o rtu .

Lech Cergrowskl
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Tak wyglądałby dach nad Torwarem od strony widowni.
Fot. „P S ” M. Szym kow ski

Czy pływacy to c
w \L A C Z E G O  Stan isław a K ędzią i 

U  p ływ aka?  Z d ziw i  się wie.lv 
w ielu  sy m p a ty k ó w  sportu  i 

znaw ców  plyum nia . C zyżb y  on  p ły - 
mał szyb c ie j od A ndrze ja  S a lam o­
n a  i  odnosił w ięk sze  su k cesy  , n iż  
A n d rze j K łopotow ski?  K to to jes t 
Kędzia? To praw da, że m ów iąc  o 
p ływ a ka ch  m a m y  za zw ycza j na 
m yśli Salam ona  i K łopotow skiego. 
N iesłusznie! W u b ieg łym  sezonie  
k ilk u  m n ie j zn a n ych  p ływ aków  
prześcignęło  w y n ik a m i zasłużonych  
m istrzów . Jed n y m  z n ich  je s t S ta ­
n isław  K ędzia , tr z y k ro tn y  re k o r ­
dzista  Polski z ro ku  1061, n iep o ko ­
n a n y  crawli3ta. w e w szy s tk ic h  m e­
czach m ięd zyp a ń stw o w ych , ro ze­
granych w  tym  roku . W ydaje się, 
że jego  nazw isko  pow inno  się 
znaleźć .na liście tych , k tó rzy  k a n ­
d y d u ją  do ty tu łó w  na jlep szych  
sportow ców  Po lsk i Dlaczego?

R e k o rd y  P o lsk i u stano w io n e  na  
dystansach  o lim p ijsk ich  400 m  dov>. 
— 4.36,1 i 1500 m  dow. — 1S 39,4, to 
na pew no d orobek  n iem a ły , dają­
cy p o lsk ie m u  p ływ a k o w i m iejsca  w  
tabelach dziesięciu  n a jszyb szych  
p ływ a k ó w  euro p e jsk ich .

D rugim  n ie zw y k le  w a żn ym  m o ­
m en tem  je s t n iecodzienna , długa  
i bardzo tru d n a  d ro g a  tego p ły w a ­
ka do re ko rd ó w  Polski.

26-letni zaw o d n ik  w y stą p ił po raz 
p ie ru szy  w re p rezen ta c ji kra ju , 
p ływ a jąc  na d ys tansie  200 m  grzb. 
Jednocześn ie  grał w  p iłkę  w odną. 
Zdarzało się też n ieraz, że ra to ­
wał d ru żyn ę  p ływ a cką  s ta r tem  na 
200 m  grzb., m ając poza sobą w y ­
czerp u ją cy  m ecz ‘W w aterpolo.

A m b itn y , n iezm o rd o w a n y , um iał 
w alczyć. M im o u silnych  starań  
nie udaw ało  m u  się osiągnąć m i­

strzow skiego  poziom u. D opiero  w 
tym  ro k u , po k ilk u n a s tu  latach  
pływ ania , zosta ł rekordzistą . N iby  
nic w ie lk iego . W rzeczyw is tośc i 
w zniesien ie  się w  naszych  w a ru n ­
kach  do europejsk iego  poziom u  tn 
p ływ a n iu , n ie  je s t ła tw e. A  ile  
trzeba sam ozaparcia, a żeby  p rze ­
p łynąć 1500 m &.8 I0 . w  czasie 18.39,4, 
w ie ty lk o  nielfS?na grupa craw li- 
stów . d e c y d u jńjćtt się na 1w yczerpu­
jący  tren ing  iv lim  n e j w odzie.

S tan isław  K id  z  ta w ystęp o w a ł w 
tym  ro ku  to rep rezen ta c ji Polski u’ 
p ływ a n iu  i jeu fibcześn ie  grał 
w aterpolo. R efiW zen tow ał zaw sze  
w y so k i poziom .. Z w yc ięża ł. I te 
w szy s tk ie  w zg lądy  upow ażn ia ją  
m m c  do zgłoH m iia  ka n d y d a tu ry  
re ko rd z isty  Pdl&ki do g rupy n a j­
lepszych  sporfóW ców  kra ju .

W. D U ŃSKI

Suarez po raz czwarty?
31 stycznia o północy zbiorą się

znowu na ulicach p o rtu  b razy lij­
skiego Sao Paulo s tu tysięczne  tłu ­
my,. by oglądać doroczny bieg 
sy lw estrow y  z udziałem  znakom i­
tych  biegaczy n iem al w szystk ich  
ko n ty n en tó w  św iata . Bieg ten  zo­
stał zapoczątkow any  w roku  1925 
i do 1947 odbyw ał się w  obsadzie 
k ra jo w ej. Od 1947 bieg w ygryw ali 
cudzoziem cy. L ista zw ycięzców  
osta tn ich  10 la t p rzedstaw ia  się 
następu jąco : 1951 K ruzyck i (NRF), 
1952 M ihalic (Jugosł.), 1953 Zato- 
pek  (CSRS), 19.54 M ihalic (Jug.), 
1955 N orris (W. B,), 1956 Faria
(Portug.). 1957 F aria , 1953—1960 Sua­
rez .(A rgentyna); w  1960 r. d rug ie  
m iejsce za S uarezem  zdobył Gro- 
dotzki (NRD), trzec ie  A llónsius 
(Beig.).

Ja k  w idać A rgen tyńczykow i Os­
w aldow i Suarezow i udał się je d y ­
ny  h a t- tr ic k  w te j im prezie . S u a­
rez uk o ń czy ł w 1961 r. 28 la t, je s t 
u szczytu sw ych m ożliw ości, na 
Ig rzyskach  w R zym ie zajął w 
m araton ie  9 m iejsce . Tym  razem  
będzie m iał w ielu pow ażnych ry ­
w ali. D ośw iadczenie uczy, że na­
w et najlepszym  d ługodystansow ­
com eu ropejsk im  pow ijała  się no­
cą w tym  n iezm iern ie  tru d n y m  
biegu Nie zdobyli lauróżź np. tacy  
b iegacze jak  K uc, P iile  i. w ielu 
innych. Je d y n ie  Z atopek  zdołał w 
rok  po tr iu m fach  na Ig rzyskach  
w H elsinkach. po tw ierdzić  sw oją 
naiw yższa k lasę św iatow ą.

Sao Paulo liczy 2.2 m iliona m ie­
szkańców  w śród k tó ry ch  jes t w ie­
lu Po laków . M imo nęcących pro­
pozycji, PZLA odpow iadał do tych ­

czas odm ów nie na im ienne zapro
szenie naszych d ługodystansow ­
ców, p o w odu jąc  się w zględam i 
szkol en iow o-sportow ym i n ie  p rze­
w idu jącym i w tym  okresie  tak  
m ęczących startów '.

Faw ory tem  tegorocznego biegu 
je s t znow u Suarez. Nie b rak  je d ­
nak na s ta rc ie  biegaczy, m ogących 
spraw ić niespodziankę.

99' lat AZS”
W pierw szych  dniach  stycznia 

ukaże się in te re su jąca  książka pt. 
„50 lat AZS” , opracow ana przez 
trzech  dzienn ikarzy  sportowych'- 
Z ygm unta  W eissa, Bogdana T uszyń­
skiego i W ojciecha Szkielę. Na 
300 stron icach , bogato ilustrow a­
nych. będzie m ożna z n a ^ ź ć  w szyst. 
k ie n a jw ażn ie jsze  fak ty , w ydarze­
nia i w yniki sport-ow ców -akadem i- 
ków . u ję te  w form ie w spom nień. 
K siążka ukaże się w 5 tys. n a ­
kładzie. Z n a jd u ją  się w h e j  au­
ten tyczne w spom nienia czołowych 
zaw odników  Polski, b roniących 
barw  AZS, m. in. Dziedzica, Po- 
trzebow skieg°- V erey ’a. K ocerki. 
Obok w spom nień, en tuzjaśc i spor­
tu akad em lck  ego znajdą moc m a­
teriałów  arch iw alnych  z okresu  59 
la t istn ien ia  i ch lubnej działalno­
ści tego  zasłużonego zw iązku.


